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CZAS
Przyjm uję się do um ieszczenia w Inseratacb  

o g ł o s z e n i a , ODEZWY, UWIADOMIENIA, d o n i e s i e n i a  wszelkiego rodzaju , ty­
czące s i ę  przem ysłu , handlu, ro ln ic tw a, sprzedaży, k u p n a , itp. za o p ła tę  

Od w iersza drobnego za jednorazow e um ieszczenie po 7 centów , za następne 
po 3 0  centów. Do każdego in seratu  załączone być w inno 30 centów  n* 
o p ła tę  stęp low ą za każdorazow e um ieszczenie.

L is ty  z pieniędzm i prenum eracyjnem i i inseratow em i przesyłane być winny 
franko do B ióra E kspedycy i „C zasu”.

L isty  rek lam acyjne nieopieczętow ane n- ulegają frankow aniu.
L is t y  n iefrankow ane nie p rzy jm uję  się.
R ę k o p i s m a  nadesłane R edakcy i n ie zw racają się.

§5 *”” Numer pojedynczy dziennika kosztuje 10 centów.

K ra k ó w  2 2  grudnia.
Z listów krajowych, których kilka tylko 

wybitniejszą cechę i kierunek mających, dla 
braku miejsca w dzienniku naszym zamie­
ścić mogliśmy, przekonywamy się, ze gorą­
cem i powszechnem zajęciem umysłów 
w Galicyi było przez ubiegły tydzień obmy­
ślenie sposobu, jakimby można najsłuszniej­
sze życzenia ogółu mieszkańców przedsta­
wić legalnie r z ą d o w i  w tej chwili przeobra­
żenia monarchii. Na tę dążność k raju , et 
ra  jest równie uczuciem powinności jak  ko­
nieczna potrzebą wszystkich jego mieszkań­
ców, obowiązkiem jest naszem zwrócic dzi­
siaj ’ uwagę tern więcej, gdy ostatni numer 
dziennika lwowskiego, z którego wiadomo­
ści podajemy poniżej, donosi, że ze Lwowa 
ma jechać deputacya galicyjska do W ie­
dnia. Jak  w całej sprawie o samorząd 
w Galicyi, tak i w tej okoliczności wypo­
wiemy szczerze i otwarcie nasze zdanie bez
żadnej ogródki. . , ,

Galicya niema żadnej mstytucyi, żadnego
o r g a n u ,  któryby ogół jej mieszkańców, to 
jest kraj cały, legalnie, to jest według pe­
wnych form, w ustawie określonych i z gó­
ry uznanych w obec rządu reprezentował. 
Nie Galicyi w tem w ina, ale na to nikt i 
nic nie ■ poradzi. Dowodzenie, czemu się 
kraj nasz w tak anormalnem znajduje po­
łożeniu, na nicby się również w tej chwili 
nie przydało.

Gdy jednakowoż wystawić sobie nie mo­
żna tak anormalnego położenia, aby pod­
dany jakowego państwa pozbawiony był 
całkiem możności złożenia życzeń swoich u 
Tronu, lub zaniesienia swych żądań przed 
ministra, lub dopominania się o praw a swo­
je u rządu; tak również nikt podobnego sy- 
gtematu przypuścić nie zdoła, coby odejmo 
Wał wszelki sposób, za pomocą którego 
kraj należący do składu monarchii mógłby 

edstawić życzenia ogółu mieszkańców na
niezaprzeczonych prawach oparte, i dom a­
gać się sprawiedliwości w stolicy gdzie Mo 
narcha zasiada. Skoro niema takiego spo 
sobu W  ustaw ie, musi być w naturze rze- 

Snosób naturalny jest w takim razie
legalny—jako jedyny.

I nie dziw* ze do tego rezultatu doszli
w spółobyw atele nasi, rozbierając pytanie:
Kto ma jechać do W iednia? bo że jechać 
tam trzeba z żądaniem w  imieniu kraju au­
tonomii narodowej, uznawali za konie­
czność. Utrzymywali jedni ze każdy mie 
szkaniec Galicyi, byle wiedział co jest au­
tonomia, czuł jej potrzebę i śmiało wyraża  
życzenia kraju, to jest byle m iał krew pol­
ską w żyłach może reprezentować kraj 
w sprawie, gdzie o jeg° prawo samorządu 
idzie. Drudzy chcieli korzystać z uprawnio­
nych przez rząd towarzystw do niektórych 
Specyalnych celów , aby choć w części ule 
ealizować wybory do takowej reprezenta 
cvi. Lecz w  gruncie wychodzi to na jedno 
bo nie idzie tu o wybory, ale 0 charakter 
legalny takowego reprezentanta kraju. Wy 
bory nie dadzą cechy, jakiej same me ma 
ia Gdzie niema reprezentacyi legalnej, tam 
niema i legalnych z b o r ó w ,  tam wybory - 
reprezentacya mogą być tylko naturalne
Nie idzie, zatem, aby towarzystwa te m em ia  
łv  mieć udziału w deputacyi, owszem zda 

Rie że udział brać w  niej powinny jako
OTzedstawiaj^06 je d n , lub kUUa „ rae
czvwistych potrzeb kraju, które znó» wizy 
S w p  reprezentowane byc muszą. Ale oba
J że tak  powiemy, sposoby złożenia de- 
I f ’ vi zlewają się razem : bo zresztą czło

k Towarzystwa rolniczego lub naukow e
lbo Izby handlowej, jeżeli uprawnienie 

a weźmiemy na uw agę, jest on upra

wnionym do innych spraw; w deputacyi zaś 
do W iednia może tylko występować jako 
obywatel Galicyjski, jako mieszkaniec kraju, 
któremu w edług praw  boskich i ludzkich 
należy się autonomia narodow a.

Nie może też mieć innej legalności de- 
mtacya z G-alicyi w obecnem położeniu 
<raju, ale też innej, śmiało powiemy, nie- 
aotrzebuje. Jeżeli bowiem niema legalnej 
army, tylko natura lna, której konieczności 

dowodzi najlepiej zgoda w uczuciu i po­
trzebie wszystkich m ieszkańców , jeżeli 
arakuje legalnej formy, czemu powtarzamy 
nie Galicya w inna, —  to brak ów sowicie 
nagradza legalnością celu do jakiego de- 
autacya dąży i drogi ja k ą  postępuje.

Celem jej upomnienie się o narodowość , 
ctóra jest faktem opatrznym, o jej nieprze- 
awnione nigdy prawa, oparte nie tylko na 

1 istoryi i tradycyaeh, na języku i zwycza 
ach, ale zaręczone międzynarodowemi tra ­
ktatami, o praw'a które jej przyrzeczonemi 
)yły przez poprzedników panującego dzisiaj 
Monarchy, które jej On sam ostatnim swym 
■yplomem zapewnił. Celem deputacyi żąda­

nie autonomii narodowej, do której nietylko 
ma prawo Galicya, lecz bez której obejść 
się nie może, jeżeli do zupełnego nie ma 

raj cały podążać upadku. Celem jej po­
dnieść głos o wymiar sprawiedliwości, z któ­
rego była wykluczoną tak  dalece, że nawet 
obietnice i przyrzeczenia monarsze zawsze 
w Galicyi przez nałożone jej za pomocą 
obcych urzędników systemata niweczonemi 
były. Cóż może być legalniejszego, jak  do­
pominać się u Rządu o praw a naturalne, 
narodowe, oparte na traktatach i przyrze­
czeniach monarszych, i to drogą jawną, 
śmiałą i otw artą?

Jawność ta, która jest najlepszą w obec 
3,ządu legalności rękojmią, zdaje się sama 
wskazywać, że deputwcya jest reprezentacya 
Galicyi przez ogół mieszkańców wysłaną.
p rzedstawia ona nietylko ducha, ale i potrzeby 
kraju, bo interesa jego moralne równie jak 
materyalne bez samorządu obejść się nie mo­
gą i w nim tylko jedyny od zguby upatrują 
ratunek. Złożona po prostu z mieszkańców 
Galicyi, jedzie do W iednia w chwili przeo­
brażenia monarchii i wprowadzenia nowego 
systematu rządow ego, aby bronić praw 
przedstawić żądania, wynurzyć życzenia 
kraju.

Kraj zaś w dokonaniu takiego czynu, to 
jest w wybraniu i wysłaniu deputacyi, w i­
nien niespuszczać z oka powagi, jak a  przy 
stoi tak ważnej sprawie. Cóż łatwiejszego? 
W szak nie ma tu żadnej gry miłości w ła­
snej, nie ma i niepowinno być względów 
osobistych. Nie ma tu pola do żadnych a 
gitacyj ani do żadnych o popularność wy­
ścigów, bo nie ma po co agitować o to czego 
kraj cały sobie życzy, równie jak  nieschle 
bia się opinii mówiąc to, czego żądają 
wszyscy. Nie ma przyczyny do żadnych 
manifestacyj {pojedynczych w obec manife 
stacyi kraju  całego ; zamilknąć winny wszy 
stkie zachętki prowokacyjne i rosterki ple 
mienne w obec tak imponującej jedności 
zgody; nie m a powodu do żadnych demon 
stracyjnych zachęceń, tam gdzie jest uczucie 
patryotycznćj powinności; niema nareszcie 
miejsca do żadnych owacyjnych powitań, po 
żegnań lub dziękczynień, tam gdzie jest ści 
słe tylko wykonanie obywatelskiego obo 
wiązku. Spokojność i porządek publiczny 
nigdzie zakłócony być nie powinien, jeżeli 
mieszkańcy Galicyi chcą okazać dobitnie 
wysyłając deputacyę do W iednia, aby żą 
dała dla nich autonomii narodow ćj, że są 
politycznie wytrawni i ze wszech miar u 
zdolnieni do korzystania z nićj jak  należy

skoro im udzieloną zostanie. Spokojność i 
porządek publiczny ściśle w całym kraju 
utrzymany, poprze w ysłaną deputacyę do­
w odem , że kraj ma nietylko prawo do 
samorządu, ale że powinien rządzić sobą 
samym politycznie, skoro moralnie umie pa­
now ać nad sobą samym zawsze, nawet 
w chwilach, gdzie chodzi o najwyższe jego 
dobro na świecie, o narodow ość i jćj prawa. 
Zachowaniem się w jedności i zgodzie, a 
oraz spokojnie i poważnie, okaże naród, że 
wie czego chce i wie co robi; słowem, po­
stąpi sobie tak ja k  naród, który wiarę i na­
dzieję w Bogu, w swćm praw ie i w swćj 
dob rć j, ale niezłomnej, bo całym  wiekiem 
gorzkich doświadczeń i nieszczęść nieza- 
chwianćj woli położył.

Wiadomo że śmierć zaskoczyła Gustawa 
Potworowskiego właśnie w chw ili, gdy zje­
chał był do Poznania na ucztę daną przez 
obywateli W. Księstwa Poznańskiego i Prus, 
na cześć posłów polskich w sejmie berliń­
skim zasiadających. Znają czytelnicy ucztę 
tę z pięknego opisu korespondenta naszego 
z Poznania, który zresztą wszystkie prawie 
zagraniczne pow tórzyły dzienniki. Przypom­
nieć sobie zechcą również że korespondent 
nasz donosząc o zgonie nieodżałowanego 
Potworowskiego nap isa ł, iż znaleziono po 
śmierci jego notatkę, gdzie był w ątek mo­
wy, k tórą jako przewodniczący w kole po­
słów polskich, miał był na toast dla nich 
na uczcie wzniesiony p o w ie d z ie ć . Owóż wie­
rzytelna kopia tćj notatki dostana się przy­
padkiem w nasze ręce i pośpieszamy udzie­
lić naszej publiczności te ostatnie myśli nie­
ocenionego męża.

Nie chodzi tu o talent mówcy. Wymową 
Potworowskiego było życie jego, jego po­
święcenie się dla sprawy k rajow ćj, jego po­
stępowanie odpow iadające zawsze jego za­
sadom. Tą wymową otrzym ywał on to, cz^go

cząwszy od sejmów prowincyonalnych ? Czyż nie 
dopominali się oni tegoż samego; z tą  sam ą śmia­
łością czego i my się dziś domagamy ? A  jeśli je­
den z naszego g rona , zbrodnię przeciw nam w y­
mierzoną w ytoczył, w obec św iata wyjawił i w iel­
ce się krajowi zasłużył — my to przecież byliśmy, 
którzyśmy najpierw  zacnemu naszemu koledze, 
winDy hołd wdzięczności oddali, a kraj ten wyraz 
zadowolniecia powtórzył.

Panowie! żądaliście w imieniu kraju abyśmy na 
wasze wezwanie dziś się tu zebrali. Stanęliśmy 
nic w tćm przekonaniu, pow tarzam , żeśmy na 
wasze względy i zaszczyty zasłużyli, nie — ale 
z tego jedynie powodu przybyliśmy, aby ta  sam a 
jedność, która w naszćm kole tak  ściśle związana, 
tak mocno obow iązuje, równie silnie skojarzoną 
została w całym kraju.
^P raw d a  Panowie, iż położenie posłów waszych 
na sejmie pruskim w Berlinie było i je s t bardzo 
przykrem , a czasem bardzo trudnem , z powodu 
niewłaściwego ich stauow isku; jednakże  nasza so­
lidarność nadaje nam dziś więcćj znaczenia niż 
kiedykolw iek, nie tylko w obec dwóch Izb pań­
stw a, lecz śmiało powiedzieć m ogę, w obec  calćj
Europy. . . _  .. . _

Widzi E uropa, iż na sejmie w Berlinie są  Po­
lacy, którzy nie m ają innćj m yśli, innego dąże­
nia, innego celu, ja k  tylko domagać się swćj na­
rodowości; a dziś tćm pożądańszym , tćm w ażniej­
szym jest ten objaw, kiedy wielka zasada naro­
dowości została wyrzeczoną.

Waszym obowiązkiem Panow ie, je s t starać się 
i pracow ać, aby wszelkie w kraju ustały koterye 
i partye, aby na hasło narodowości nie posądzano 
nikogo o lenienie się lub w ahanie, i aby to święte 
hasło nie było nigdy innych zamiarów pokrywką. 
My wam Panow ie przysięgamy, jak o  posłowie wasi, 
że nie marny innych względów, innych celów, 
prócz bronienia praw narodu naszego; my pracu- 
jem  w nadziei, iż kiedyś na  własnćj ziemi o na­
szym kraju  radzić będziemy, i Da tćj to nadziei 
cześć, na cześć tćj w iary naszego narodu, wzno­
szę toast, prosząc Boga ab y  nam dał tćj chwili 
doczekać. Niech żyje Dasza nadzieja!

K orespondencja Czasu,

napróżno dobija się nieraz najświetniejszj 
orator, to jest: jedność i zgodę. Tą wymo­
wą szlachetnćj duszy i gorącego se rc a , zdo­
byw ał on zawsze ofiary z miłości własnćj i 
różnicy opinii, dia jedności w działaniu tam, 
gdzie szło o sprawę narodow ą, o dobro 
kraju. Zwycięztwa takowe odnosił Potw o­
rowski siłą ja k ą  daje praw ość, o której 
kraj cały by ł tak przekonany, że w obec 
słów jego i czynu nigdy podejrzenie o oso­
biste lub sprawie krajowćj obce widoki ani 
głosu zabrać ani głowy podnieść nawet nie 
śmiało. Notatki tćj nie podajemy jako  mowę 
ostatnią Potworowskiego, bo nie wiemy jak 
dalece rzucone na papier myśli, byłby użył 
w przemówieniu, ale zamieszczamy ją  jako 
ostatnie spisane przez niego wyrazy, jako 
polityczny testament jednego z najdzielniej­
szych w  kraju polskim reprezentantów jedno­
ści i zgody na polu spraw narodowych. 

Brzmi ona dosłownie jak  następuje:
Imieniem koła sejmowego polskiego w Berlinie, 

składam  nasam przód wam Panowie z Księstwa i 
wam Rodacy z P ru s , którzy tak  żywy bierzecie 
udział w każdój spraw ie narodow ćj, najszczersze 
podziękowanie za zaszczyt, który nam dziś wy. 
świadczyliście przez wzniesiony toast i przez tak 
liczne zebranie się na uczcie na cześć naszą danćj.

Nie mogę jednakże zamilczeć, żeśmy na te w a­
sze względy Panowie niezasłużyli» 1 2  tego po­
wodu była wielka między nami w ątpliw ość, czy 
nam się godzi lub nie ucztę tę przyjąć.

T ak  ja k  z jednćj strony, nie może zaprawdę 
być nic bardzićj chlubnego i pocieszającego dla 
posła, reprezentanta narodu, jak  zjednać sobie 
zaufanie swych wyborców i współobywateli roda­
ków, — tak z drugićj strony odbierać zaszczyty 
nad m iarę zasług, wierzcie Panow ie, iż jest na­
der bolesnem uczuciem. A to bolesne uczucie w głę­
bi serc naszych się odzywa.

Pytam  się Panów, czem my Bię krajowi zasłu­
żyli więcćj od naszych dawniejszych kolegów, za-

Wiedeń 21 grudnia.
Q  Kilka dni upłynęło od wejścia p. Scbmerlin- 

ga do ministeryum. D otąd wszakże nie wyszedł 
ani program, o którym mówiono, ani cyrkularz 
do urzędników po prowincyach, ani żadna odezwa, 
któraby dać mogła miarę zamysłów i dróg 
w postępowaniu rządu. W szystko tak je s t ja k  zo­
stawił hr. Gołuchowski. Od czego ta nowa zwło­
ka zależy? Odpowiedziałem na to zapytanie w dzień 
nominacyi p. Schmerliuga. Zmiana jednej osoby 
nie wystarcza. Ministeryum musi być jednorodne 
i w zasadach zgodne. Muszą więc nastąpić inne 
zmiany, tak  co do ludzi, ja k  co do systemu. Za­
pow iadają urzędowe w tej mierze rozporządzenia 
za dwa lub trzy dni. Lecz pewnego nic niema. 
Bar. H ubner, którego opinia uważa od dawna za 
następcę hr. Rechberga, baw i w Wenecyi. Książe 
Metternich, o którym była także mowa, czeka 
w Paryżu na dalsze Wypadki. Nie wiadomo przy- 
tem, ja k  pozostaną nadal inne mioisterya i kto 
niemi będzie kierował. Jest podobno projekt wcie­
lenia ministeryum policyi do m inisterstwa stanu, 
i przywrócenia ministeryum handlu. Są nad tem 
narady, a w ie lk ie ,jak  mówią, trudności; lecz naj­
większa spoczy wa w planie ogólnym dalszego dzia­
łania. Na jak ich  podstawach i w jakich rozmia­
rach ma stanąć już tylokrotnie przerobiona na pa­
pierze i w praktyce organizacya państw a? Konfe- 
reneya w Gran oświadczyła się za zwołaniem sej­
mu jak  najrychlej, podług praw a wyborczego z r. 
1847—48. Rząd na to odpowiedzi jeszcze niedał. 
Dzienniki tutejsze uderzają nawet na to prawo, 
jako za mało liberalne i nieodpowiednie dzisiejszym 
stosunkom W ęgier. Zasadą tego prawa je s t w szak­
że w łasność, naw et mała, byle pewna i udowo­
dniona. Niemieli podług niego udziału w wyborach 
izraelici, lecz m iała cała ludność m iejska płacąca 
pewny podatek. KoDferencya w Gran uznała nad­
to sama, że prawo to może być poprawionem przez 
sejm. Oświadczyła się za niem dla uniknięcia p ra ­
wa innego, któreby mogło przyjść z Wiednia. 0 -  
świadczyła się również za całym stanem rzeczy 
z 1848 r. zostawiając sejmowi zastosowanie praw 
ówczesnych do potrzeb i do sytuacyi teraźniejszych. 
Co rząd postanowi w tćj mierze? Oto pierwsza 
pod względem systemu trudność. Druga niemniej 
wielka, co pocznie z innemi prowineyami ? Czy da 
nowe Btatnta i w jakich rozm iarach? Czy ogłosi 
konstytucyę ogólną i w jakim  zakresie? Podnoszą 
się głosy i tu  za powrotem do roku 1848.

Jest wielu, coby chciało lub wprost konstytucyi
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sejmu z Kromieryża lub nowego sejm u, dla jej 
przejrzenia i ogłoszenia z poprawami potrzebne- 
mi. S ą  inni którzy przypom inają, ie  konstytucya 
1841J r. którą rząd wówczas nadal, została w rok 
późuićj zawieszoną tylko, nie zaś zniesioną. Cóż 
dopiero mówić o prowincyacb, które najliberalniej- 
szą nawet konstytacyą zaspokoić byłoby trudno 
albo niepodobna, nie zagwarantowawszy im w przó­
dy icb wlasnćj narodowej autonomii w calem zna­
czenia ich historyczno-politycznćj indywidualności? 
Ileż w tćm wszy8tkiem prócz ogólnego kierunku 
szczegółow ych, a dziś już  prawie żywotnych kwe- 
styj do załatwienia! Dość rzucić okiem na dzien­
n ik i, żeby gię o tćm przekonać. Jeden woła o 
wolność druku , drugi o odpowiedzialność mini 
strów, inny o rozszerzenie wolności indywidualnćj, 
inny znów o ja k  najprędsze środki podniesienia 
przynajmnićj wiary lub nadziei, że spiesznie, choć 
by nawet w części te życzenia zaspokojonemi zosta 
ną. P. Schmerling stoi dotąd w obec tych głosów 
1 tego eeba którego one są odbiciem , sam jeden. 
Łatw o pojąć, że czeka.

Obrót sytuacyi zewnętrznćj jest niemnićj nie 
pokojący. O stataia broszura zdarła zasłonę, która 
otaczała kwestyę wenecką. Europa ca ła , mówi bro­
szura, chce i czeka załatwienia tćj kwestyi. Jeżeli 
przyjdzie do wojny, Austrya się znajdzie w obec

flar na rzecz kościoła. W tym celu zawiązanćm 
zostało stowarzyszenie ś. M ichała, którego człon 
kiem staje się każdy, kto obowięzuje się do sta 
łój, choćby najmniejszćj tygodniowćj ofiary.

całych W łoch, partych patryotyzmem. Francya i 
Niemcy wezmą w tćj wojnie udział, może nawet 
A agiia i R isya, W takiem  oświadczeniu, autor ła ­
tw y do odgadnięcia, podaje jeden środek, który 
nazywa środkiem  ratunku dla Austryi. Jak ie  ten 
środek zn alazł p rzyjęcie  w tutejszych sferach u 
rzędowych, widzieć można z artykułów  Donau 
Zeituig. Mogę was zapewnić n a d to , że projekt 
w yn agrod zen ia  w inny sposób, który tu zrobiono 
z Paryża i L ondynu, odrzuconym został. S ą to 
sym ptom ata straszne, g d jż  zapow iadają nową i 
krw aw szą ja k  pierwsza wojnę. Dzienniki dzisiej 
Bze podają nowe szczegóły o przygotowaniach 
Piemontu do tćj walki.

Z Węgier wiadomości coraz gorętsze. Mówiono, 
że wczoraj były rozruchy w Peszcie. To samo mia 
ło nastąpić i w innych miastach. Niecierpliwość 
zaczyna przekraczać granice legalności i um iarko­
wania. (Do tej chwili nie mamy o tern wiadomo­
ści. P. Red.)

Arcyks. Gisella i następca tronu m ają się udać 
do Madery. Zdrowie N. Pani polepsza się.

W r o c ł a w  20 grudnia.
f  Na kilka dni przed gw iazdką, kto myśl. 

w Niemczech na seryo o polityce? Holsztyn, Hes 
sen -K asse l, Bundestag, Stieber i Schw ark, Simons 
i Z id litz , wszystkie kw est/e  wewnętrznćj polityki 
w iclsićj, m alć j, roniejszćj i n a j tn u ie j s z ć j  o jczy zn y  
Niemiec idą w z a p o m n ie n ie  w o b ec  p o w szech n eg o  
i wyłącznego zajęcia publiczności jarm arkiem  
gwiazdkowym. Dzienniki czują pierwsze ten wszech 
w ładny wpływ. Część polityczna mieści się na 
dwóch pierwszych stronach; inseraty zajm ują dwie 
drugie strony i w dodatau dwa, trzy, cztery, pięć, 
sześć arkuszy tychże. Cukiernie, które w półuo 
cnych zwłaszcza Niemczech są zarazem  czytelnia­
mi, zmieniły się na lokale wystawy i sprzedaży 
wyrobów cukierniczych i p iekarskich; dzienniki 
wyniesiono do tylnych, najm niejszych pokoików, 
w przekonaniu, że rzadko się kto w tćj porze bę 
dzie o nie dopytywał. Czcza też rzeczywiście jest 
treść ich w tćj chwdi. Niemiecka tylko publiczność 
zdolna jest nienudzić się, czytając prawie codzien­
ne nieskończone i tysiąckroć pow tarzane doniesie­
nia i rozprawy o Szleswiku i Holsztynie lub o 
spraw ie hesseukasselskićj. Teraz cieszą się w Pru- 
siech, że na miejsce hr. Rechberga zostanie baron 

.H uebaer ministrem spraw zagranicznych. Wtedy 
w szystkie kwestye wewnętrznćj polityki niemie 
ck ić j, przed innem i, oprócz dwóch powyższych, 
kw estya reorganizacyi militarnćj i stojąca z nią 
w zw iązku kwestya uzbrojenia nadm orskich brze­
gów północnych Niemiec, w lot będą załatwio­
ne, i Niemcy cale, z dwoma zgodnemi z sobą mo 
carstwami na czele, gotowe będą do wytrzymania 
każdćj burzy, któraby się n a  n je z 2eWnątrz zw a­
lić m iała.-D ziw na, że od chwili, w którćj Austrya 
w stąpiła śmiało i otwarcie na drogę postępu i swo 
bód konstytucyjnych, daleko częśdćj prasa libe 
ra loa podnosi myśl i możebność ściślejszego poli­
tycznego związku Prus i Austryi, g jy  przeciwnie 
organ feudaloy, K reuzzeitung, ^ która dotąd stale 
w skazyw ała na przymierze takow e, nie odradza 
go jeszcze w p ro st, ale o s trzeg a , że Austrya 
wchodzi w erę doświadczeń rewolucyjnych i w y­
stawia się na takie same próby, prze* jakie prze­
chodziła Francya. Kreuzzeitung  widz* się coraz 
w ięićj opuszczoną. Na całym lądzie stałym nie 
będzie miała żadnego państwa, którego instytucye 
mogłaby stawiać za wzór praktycznego zastoso­
wania wyznawanych przez siebie zasad. Jakżeż 
rachować może, z stronnictwem swćm w Prusiecb, 
na jakikolw iek wpływ, na jakiekolw iek poparcie?
Dreszcz śmiertelny czuć musi w wnętrznościach 
w idząc, że na około wszystko inaczćj się dzieje, 
ja k  sobie obiecywała. O statnia falanga rycerska 
walczyć jeszcze będzie, wedle jć j zasad , w izbie 
panów, ale czyliź ta  w alka nie będzie raczćj wy 
glądała na donkiszoteryą, ja k  na epopeję bohater­
sk ą ?  Pod każdym  wzgięden) przyszły sejm pruski 
będzie bardzo zajmującym. Będzie on dla Prus po 
części próbierczym kamieniem calćj duchowćj siły 
i rządu i narodu.

Książę Arcybiskup wrocławski wydał przed parą 
dniami list pasterski do clyecezan, wzywając do 
modlitwy za kościół, do skraeby i do daw ania o-

K r a k ó w  22 grudnia. Wczoraj wieczór doszła 
nas listownie krótka wiadomość o tem co zaszło 
we Lwowie; równocześnie odbieramy Przegląd Po- 
loszechny, donoszący, że na wiadomość, iż p. Smol­
ka, były marszałek sejm u austryackiego staje na 
czele deputacyi galicyjskiej udającej się do Wie­
dnia, zebrało się grono osób różnego stanu i wy­
słało do p. Smolki delegacyę. Tenże dał następu 
ją c ą  odpowiedź:

„Z głębi duszy dziękuję W am Panowie, za zaufa 
nie tym objawem m iokazane. Jeżeli to wasze zaufa- 
aie opiera się na przekonaniu o mej gotowości do 
poświęcenia wszelkich sił d la dobra powszechnego, 
w szczególności zaś dla spraw y narodow ej, toście 
się nieomylili. — Jeżeli zaś to zaufanie odnosi się 
do mego uzdolnienia skutecznego poparcia naszej 
sprawy, natenczas takie dla mnie zaszczytne przy 
puszczenie kładę na karb tylko tej okoliczności, że 
znajdując się raz już na zaszczytnem stanowisku 
wysokiego politycznego znaczenia, byłem w tem 
położeniu, że przez rozszerzony zakres doświadcze­
nia mogłem nabyć wytrawniejszego poglądu na 
spraw y polityczne.

„Jeżeli wówczas zjednałem sobie powszechne 
zaufanie, toć zapewne ani dla moich zdolności, 
ani dla jakichkolw iek innych przyczyn, tylko że 
współobywateli moich utwierdziłem w tej wierze, 
iż rzetelnie i uczciwie pragnę popierać spraw ę wol 
ności i dobra powszechnego bez wszelkich wido­
ków osobistych, które odpychałem, choć niemi na­
wiedzany byłem.

„Słyszałem Panow ie, że życzeniem waszem jes t 
abym należał do deputacyi, która rządowi przed 
stawić ma życzenia kraju naszego, abym tćj de 
putacyi przewodniczył. — W imię tćj wiary, ja k ą  
u Was mieć pragnę, zapewniam W as, iż chwilę 
dzisiejszą  nie mogę uważać za stosowną do uczy­
nienia podobnego kroku. Pominąwszy bowiem, Iż 
nadaremnie oglądam się za podstaw ą, któraby mi 
prawo nadać mogła przemówienia imieniem kraju, 
są jeszcze inne ważne okoliczności do wytlomacze 
oia trudne, które mi niepozwalają mieć tę nadzie­
ję, iż niewiem czy mógłbym przemówić dziś  do 
rządu ze skutkiem  znakomitej doniosłości. — Co- 
kolwiekbądź, pewny jestem  Panowie, że mi oświad 
ozenie to niepoczytacie za brak odw agi, bo zaiste 
żadnej nie potrzeba do tego odw agi, aby słuszne 
życzenia kraju przedłożyć rządow i; zresztą odw a­
gę moi Panow ie, uważam w takim w ypadku za 
wsze za rzecz podrzędną; każda karta  dziejów na 
szy ch  św ia d c z y  d o s ta te c z n ie , ż e  k a ż d y  P o la k ,  k a  
id y  R u sin , k a ż d y  p ra w y  sy n  n a sz e j niegdyś wiel
kiej ojczyzny zawsze był i je s t  odważnym, zawsze 
był i je s t poświęcającym się, skoro idzie o dobro 
ojczyzny. Niestety tej odwadze nie zawsze towa 
rzy8zyły: rozw aga, pojęcie konieczności zgody i 
solidarności w działaniu, to pojęcie konieczności 
otrzymywania porządku publicznego, karność, spra 
wiedliwość dla wszystkich, miłość wzajemna, zau 
fanie, wytrwałość i cierpliwość. Otóż to są owe 
drogocenne cnoty, w które uzbroić się niech bę­
dzie naszem najsilniejszem staraniem, a to pod ka­
rą „niezbawienia ojczyzny." Niech to będzie na­
szą codzienną m odlitw ą: Oby Bóg pozwolił nam 
przejąć się temi cnotam i, które są podwalinami 
każdego społecznego i politycznego odrodzenia się 
rokującego wolność, szczęście i swobodę.

„Pomnijmy Panow ie, że największy z łu d z i ży­
jących powiedział: „Do rozważnego, wytrwałego 
i cierpliwego św iat należy *).“ Otóż moi panowie, u 
fajmy sobie, kochajm y się , postępujmy rozważnie, 
bądźmy wytrwałemi i cierpliwemi, a do nas należeć 
będzie nasza ojczyzna.

„Powtórzcie Panow ie, te moje słowa tym któ­
rzy Was do mnie wysłali, zapewnijcie ich o mej 
gotowości do wszelkich poświęceń dla świętej na­
szej spraw y narodowej."

Po przemówieniu tem i kilku następnie słowach 
tyczących się Rusinów, postanowiono udać się do 
arcybiskupa grecko-unickiego X. Jachim ow icza; 
potem wyprawiono serenadę p. Smolce i X. Jachi 
mowiczowi. P. Smolka przemówił jeszcze z okna 
dziękując za tę oznakę zaufania i przyrzekając go 
towość swoją popierania spraw y Darodowej, a za 
razem wzywając zgromadzonych do przestrzegania 
ładu i karności. Arcybiskup unicki, ponieważ już 
była późna pora, nie ukazał się osobiście zgroma 
dzeniu, lecz tylko wysiał do niego osoby w imie­
niu swojem.

W i e d e ń  21 grudnia. Spraw a o Wenecyę ka 
zała nawet zapomnieć na chwilę o konferencyi 
w Gran i je j następstw ach, o now ym  ministrze p.
Scbmerlingu i oczekiwanym jego  programie. A nie- 
tylko miejscowe pióra lecz i zagraniczne zajmują 
się nią wielce. W yszła też temi dniami w Lipsku 
broszura, pod napisem: „Czy A ustrya ma sprzedać 
W enecyę?" Autor je j wprowadza w formie dya- 
logu dwa przeciwne mniemania w tym przedmio- 
Cle, i między niemi daje temu przew agę, które 
sprzedaż tę uważa za zgubną. Powody jego są 
głównie takie: Gwarancya rządów europejskich po
sprzedaniu W enecyi, jak o  Austryi zachowane b ę d ą  __
wszystkie inne je j posiadłości, je s t  z łudną; gdyż nien .  ________
powaga traktatów została podkopaną. Kewolucya wiedliwić pośrednictwo Europy 
nie może również dać rękojmi, gdyż siła rewolu "  J J ------ ’------ io
 :   i _____________• _  i ______________________n i  .

wną zaś przeszkodą sprzedaży je s t zasada, która 
by sprzedaż podkopała, tudzież konieczność w ta ­
kim razie uznania idei narodowości, któraby stała 
się zgubą Austryi. Jedność Włoch pociąga za so­
bą jedność Niemiec, a jedność Niemiec pozbaw i­
łaby Austryę wszystkich je j krajów  nie należą­
cych do Rzeszy niemieckiej.

Wanderer tak  mówi w tym przedmiocie: „Dla
tych, którzy w ostatniej broszurze paryskiej o We­
necyi upatrywali tylko pryw atne zdanie bogatego 
giełdzisty, ostatni artykuł Constitutionnela, znany 
dotąd z depeszy telegraficznej, będzie prawdziwą 
niespodzianką; inni, którzy sobie przypominali po­
przednie wypadki, gdzie F rancya tej samej trzy­
mała się drogi, oddawna byli na to przygotowani, 
że F rancya coraz bliżej będzie nastaw ać na kw e­
styę w enecką, jakkolw iek ani chce, ani liczy na 
spokojne je j rozwiązanie. O to je j głównie idzie, 
aby wywołać jak  można najżarliwsze rozprawy, 
w ciągu których namiętności coraz bardziej by się 
zapalały, a spokojny i zimny rozbiór stosunków, 
trzeźwe zbadanie drogi najbliższej, stałoby się co­
raz mniej podobnem. Cel ten został ju ż  poczęści 
dopiętym ; nigdzie niewidzimy zbijania argumen 
tów na zasadzie rozumowania i rachuby na jak iej 
się projekt paryski opiera; nigdzie nie wykazano, 
że skuteczna obrona Wenecyi i wtedy nawet jest 
m ożebną, jeżeliby równocześnie z uderzeniem na 
resztę naszych posiadłości włoskich, zrobiono dy- 
wersyę na wschodzie i południu monarchii; nigdzie 
nie wskazano zasobów, któreby Austryi dostarcza­
ły środków do tak olbrzymiej w a lk i; nigdzie nie 
wymieniono sprzymierzeńców, na których czynną 
pomoc moglibyśmy w tej walce liczyć.

„W yznajem y więc otwarcie,— a w tym wzglę­
dzie nie chcemy być ani o włos lepszymi od na 
szych kolegów —  jeszcze tak  dalece nie odwykli­
śmy od podlegania wyższym wpływom, i tak  nam 
one jeszcze brzmią w uszach, że potrzeba będzie 
jak iegoś czasu, zanim z czystem sumieniem będziemy 
mogli powiedzieć, że możemy spraw ę tę bez uprze 
dzenia rozbierać. Albo niejestże to chociaż zupeł­
nie mimowolnym objawem tej obawy, gdy wszy 
stkie dzienniki, deklam ujące najpiękniejsze frazesy 
o nienaruszalności W enecyi, które z najw spanial- 
szemi w ystępują planami o reorganizacyi krajów 
węgierskich i uiemiecko-słowiańskich, nie zdolne 
są ani jednem  słówkiem natracić, ja k  urządzić 
należy ową W enecyę, k tóra nie jest do zbycia? 
Co do tego, jesteśm y pewnie wszyscy jednego zda­
nia, że obecne położenie rządu austryackiego w o 
bec Wenecyi jest niepodobnem na długo; jeżeli 
wszelako nie ma być nigdy mowy o odstąpieniu 
tej prowincyi, dla czegóż nie wskazać dróg i środ­
ków, jakiem i ona ma być ściślej zw iązana z ce­
sa rs tw e m  i j a k  n ia  w ró c ić  d o  s ta n u  n o rm a ln e g o ?  
D la  czeg ó ż  nie ro b ić  s ta n o w c z y c h  projektów, aby  
ludność monarchii przekonać, że obstawanie przy 
posiadaniu Wenecyi nie je s t idea fixa, nie jest teo­
retyczną koniecznością, ale i praktycznie da się 
uskutecznić?"

Bióro korespondencyjne, które dziennikom  wie­
deńskim udzieliło telegram  o artykule Constitu­
tionnela z 20go t. m ., nazwało takow y „hanie­
bnym", z tego powodu przypom ina W anderer da­
wne czasy rządów policyjnych, które nie dozwoliły 
aby się im sprzeciwiano. Niemożna przecież żądać 
od Constitutionnela, aby się na kw estyę wenecką 

austryackiego zapatryw ał stanowi&ka, ze stano 
wiska zaś francuskiego artykuł ten nic niema w so­
bie haniebnego. O rgana urzędowe austryackie aby 
się z zadania swego wywiązały, powinnyby na 
powyżej p stawione pytania odpowiedzieć, a prze 
dewszystkiem w skazaó, ja k ie  są  środki naprzód 
obrony, a następnie utrzym ania Wenecyi przy Au­
stryi. Wanderer spodziewa się , że nigdy Austrya 
nie przyjdzie do upokorzenia takiego, jak iego  żą­
dają od niej twórcy projektu weneckiego.

—  Konferencya w Zagrzebiu odbyta pod prze 
wodnictwem Bana fmp. bar. Sokczewica, złożona 
z pierwszych obywateli k ra ju , zakończyła czynno­
ści swoje 18go b. m. Głównem zadaniem jćj było 
ułożyć instrukcyę do tymczasowej organizacyi po­
litycznej kom itatów , pow iatów , gmin miejskich i 
wiejskich w połączonych królestwach Chorwacyi, 
Słowenii i Dalmacyi. Tegoż dnia wieczorem była 
mowa o przyłączeniu D alm acyi, zastrzegając dla 
niej praw a municypalne odrębne, j§zyk i t. d. tu­
dzież zastrzegając zezwolenie powołanych na kon- 
ferencyę m ającą się odbyć w styczniu, mężów za­
ufania. Tymczasem w Dalmacyi panuje pod wzglę­
dem tego połączenia zamierzonego przez Kroatów 
wielka niezgoda. Lud wiejski nie wie jeszcze o co 
idzie, mieszczanie radziby utrzymać swoje prawa 
m unicypalne, które sięgają odwiecznych czasów, 
szlachta przechyla się po części ku W łochom, bo 
albo je s t w łoską, albo też żywi wspomnienia da­
wnej rzeczypospolitej weneckiej.

F r a n c y a .

Broszura „Cesarz Franciszek Józef I i Europa", 
której pierwszą połowę podaliśmy w numerze 
wczorajszym brzmi w dalszym ciągu następnie:

V III.
W ykazawszy dostatecznie interesa Austryi i 

W łoch w dokonaniu dzieła oswobodzenia i uspo­
kojenia przez ustąpienie przyjacielskie i za wy­
nagrodzeniem, pozostaje nam wskazać jaki powi- 

być charakter i podstawy układów i uspra

Ze  stanow iska finansowego chodzi o to, aby ja k  
największą sarnę skarbowi dostarczyć obciążając 
Włochy jak najm niejszą rentą.

Ze stanow iska politycznego, musi w zupełności 
stać się zadość honorowi dworu wiedeńskiego, 
przez nadanie kongresowi celu, porządku i intere­
su europejskiego i składowi jego  ja k  najpom yślniej­
szego charakteru.

Pośrednictwo wszystkich bez w yjątku mocarstw, 
ich udział bezpośredni, zamieni układy w fakt u- 
roczysty, w konwencyą dla dobra powszechnego, 
w pokój boży.

Udział wszystkich nadaje obok tego najprzyja- 
źniejsze w arunki i tak  rozliczne rękojm ie kredy­
towi, że niebezpieczeństwo do tego stopnia zmniej­
sza, iż odpowiedzialność każdego staje się prawie 
nominalną.

IX.
Czy pośrednictwo Europy na tych podstawach 

oparte je s t usprawiedliwione? nie należyż tię  lę ­
kać, aby zaręczenie pożyczki przez gabinety, nie 
spowodowało niektóre z nich do opozycyi?

Sumienie publiczne żadnej w tej mierze nie do­
znaje wątpliwości. Interes każdego je s t 'rękojm ią 
udziału wszystkich.

Nie ma rządu, któregoby kredyt nie był zachwia­
nym przez niepewność w jak ie j przedłużenie spo­
ru austryacko-włoskiego po wojnie podwójnej c- 
trzymuje obieg kapitałów.

Wojna tyle pochłania bogactw, że aby opędzić 
jej potrzeby, wszelkie zapasy nagromadzone w la­
tach pokoju, wszelkie zasoby zaledwo na to wy- 
starczyć mogą. Potrzeba długich łat, aby zastąpić 
tę ogromną masę płodów wszelkiego rodzaju, na 
raz zniszczonych. A dopiero gdy zapasy się zbio­
rą, m agazyny na nowo napełnią tak, iżby mogły 
wystarczyć na bieżące potrzeby produkcyi i kon- 
sumcyi, ceny zniżą się, pieniądz powróci do zw ykłe­
go kursu i kapitały  oswobodzone, odpowiedzieć 
mogą wezwaniu rządu.

Francya i Anglia wróciły śpiesznie do norm al­
nego stanu. Lecz Austrya, Niemcy, Rosya długo 
jeszcze czuły wysilenie, spowodowane wojną krym ­
ską, gdy wojna włoska wybuchła.

T a  ostatnia wojna i zaw ikłania jak ie  po niej 
nastąpiły, czyniąc koniecznemi nowe przygotowa­
nia, nową w ydrążały próżnię w zasobach europej­
skich. Kapitały zamiast stać się rozrządzalnemi, 
coraz bardziej wyczerpywały się na tem nieod- 
zowniejsze potrzeby produkcyi.

To tłumaczy dla czego w ostatnich czasach ani 
Austrya, ani nawet Rosya nie mogły znaleść chcą­
cych pożyczyć zagranicą. Wszelkie ich usiłowania 
zaciągnięcia pożyczki spełzły na niczem, a  brak 
k re d y tu  do tego stopnia zwiększył kryzys mone­
tarną, że procent świeżo podniósł s ię  w P e to rah n r
gu od 1 0 - 1 2  od 100, a wartość rubla zniżyTa l  
blisko o jeduę dziesiątą. Zam iast 4  franków, war 
tość jego  wynosi zaledwie 3 fr. 65 centymów.

To położenie krytyczne dotykające mniej więcej 
wszystkie rządy, dowodzi, że sam interes finanso­
wy wzywa je  do zaręczenia pożyczki przeznaczo­
nej na wykup W enecyi; pożyczka ta bowiem spro­
wadzając stały  pokój, wyjedna im pod przyjazne- 
mi warunkam i kapitały , jak ich  dziś bezsilny targ 
europejski nie jest im w stanie dostarzyć.

X.
Lecz silniejsze są  jeszcze wymagania najbliższej 

przyszłości.
Nigdy dotąd nie czuła się Europa zagrożoną ta- 

kiam niebezpieczeństwem, jak ie  sprowadzić może 
stan Włoch za cztery miesiące.

Austrya gotowa, Włochy się zbroją. Dwadzieścia 
cztery miliony ludzi zrewolucjonizowanych rzuciło 
wyzwanie monarsze jednego z najpotężniejszych 
mocarstw Europy.

Jeżeli wojna wybuchnie, Francya, Niemcy a  
może Anglia i Rosya będą zmuszone wziąść w niej 
udział; będzie to pożar powszechny.

Jeżeli starcie opóźni się, stanie się to może gor­
szeni zamieszaniem niż wojna. Zam iast gwałtownej 
kryzys, k tóra nadmiarem złego dałaby nadzieję 
reakcyi, będzie to oczekiw anie, będzie obawa 
wojny.

A czyż to złe straszne nie daje się j nż uczuwać? 
Kapitały bezczynne, nagromadzone w naszych za­
kładach kredytowych, czy nieprzechodząjuż przeszło
pół m iliarda? W szyscy się lękają nowych zobo_ 
wiązań, odwłóczą opcracye na dług0. Chwila je ­
szcze, a ujrzym y roboty wstrzymane, zawieszone 
wielkie projekta publicznych ulepszeń, złoto zni­
knie, każdy założy ręce; nastąpi czas zatam ow a­
nia produkcyi. A czemże j e8t produkeya? produ- 
keya normalna, codzienna? j est t0 ,uję30 j chleb 
powszedni, je s t to zbytek bogacza, niezbędna po­
trzeba ubogiego, je s t to grosz zaoszczędzony wszy­
stkich stanów, wszystkich profesyj, który płaci do­
ktora, szkołę, zastępcę, p 08ag dzieci, jest to bez­
pieczeństwo i radość domowego ogniska, zdrowie, 
powodzenie, życie wszystkich rodzin.

Otóż to owa Europa tak  dum na ze swoich oby. 
czajów, ze swoich odkryć i swego przemysłowego 
zapału! owa Europą, k tóra poprzeżynała swe kraje  
kolejami żelaznemi, potworzyła kanały  i porty, po- 
osuszała bagna, użyźniła stepy, zdrowszemi poczy­
niła m iasta i pomnożyła w najm niejszych nawet 
wsiach kościoły, szkoły, ochronki i szpitale, otóż 
owa Europa strwożona, zesłabła, wycieńczona po- 

" a ’ ' ’ ' mó-

 --------------------------------------------  Z adanie do rozw iązan ia  zależy Da daniu uk ła
cyi nie lezy w zachowaniu lecz w burzeniu. Głó dom, które u rzeczyw istn ić  m ają wykup Wenecyi,

jak  najobszerniejszej podstawy i najsilniejszych

kazuje palcem na wielkie swe ciało zbolałe, 
wiąc: Wenecya je s t tą  raną, która je  toczy.

I  miałżeby się znaleść rząd, kraj, k tóryby od- 
udziału swego w dziele wspólnego zba-

*) Słowa Napoleona HI. I rękojmij.

m ów ił
wieniaf

Nie! wszystkie państw a bez w yjątku intereso-
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CZAS z Niedzieli 23 Grudnia 1860.

wane są  w  tein, aby odwrócić od spółeczeństwa wzrosły o 40  milionów złr. (100 m ilionów fr czvli I Ach' Dosten -a™ ; t * • iu  , . Ih • ■
chrześciańskiego dręt zącą ją marę. N i k t  się wahać o */, całego budżetu. Dzisiaj podatek gruntowy rozwói środków I  x  . ^ liberalnych, donosi, iż wybory na sejm w ioski nastąpią z pe­
nie może gdy glos przestrogi i wzory polityczne przenosi na Węgrach 32 od 100 i d o sie /a  z T o  handta z b S e n T e  k° munikacyJn/ 9 h.> rozszerzenie wnośeią w  ostatnich dziesięcin dniach siyczn ia , a 
w ytknęły pewną drogę, którą iśc należy. Cała En- datkami 40stn od 100. Podatek od czynszu wy- powszechne i a S 4 >  d n j* " 0*!0' 1 1 P°8zanowan,e f eJm zwołaDy  » otwarty będzie pierwszych dni
ropa pośredniczyć będzie, i  stanowczo pokieruje | nosi w Wiedniu % ceny m ieszkań Y h I h 6  °?  kIa8«‘rzymy- Intego.ropa pośredniczyć bęńzie, i stanowczo pokieruje I nosi w  Wiedniu % ceny m ieszkań A k ev za  Ad 
losem W łoch, jak  pokierowała losem Grecyi, Bel- mięsa zaprowadzona równie na wsiach jak w mia- 
gn i K sięstw . stach figuruje jako V6 w sum ie 18 milionów złr.

r, . . , „ , I (45 milionów franków; na liście podatków niesta
Rola, ,aką finanse powołane są odegrać, aby u- tych. Opłata stęplowa daje powód do nowszech-

latw ic spełnienie wielkich obowiązków sprawiedli nych zażaleń. Cesarz musiał rozkazać w D iśm ieldo teeo sDosób r
w ości, stanowiących w ielkość i istotną pom yślność odręcznym stósow ać ją  do połow y cenv własności działu w naradkch
spółeczenstw , jest dziś ocenioną przez wszystkich. Lecz najw iększą wadą fiskalnośd  je^t dla opo- interes ' - - - - -

Miliard który wynagrodził we Francyi ofiary re- datkowanych ciężar kosztów poboru Koszta pobo- Euróna wzvwa wreszcie u ■
olucyi, 500  milionów które A n d ia  wspaniało- ru podatków stałych w yczernni. I I  ’ aby  “stanowiono kon-

wanych dotąd w stanie m ałoletności, są  bezwąt 
pienia znakami, które wielkim  mocarstwom wska  
żują ich nowe obowiązki.

Czas już jest przyznać wszystkim  państwom  I dla Francuzów, 
prawo, aby się sam e sobą opiekowały i dać im 
do tego sposób, przypuszczając wszystkie do u- 

których celem jest wspólny

T r y  e s  t 21 grudnia. Listy z Czarnogóry zam ie­
szczone w Triester Ztg  zaprzeczają doniesieniu, ja k o ­
by Czarnogórcy ustąpili w ieś Godynie na ’

Pytanie weneckie jest ciąg le osią, około którćj 
obraca się dzisiaj całe położenie polityczne, nie- 
dlatego iżby to pytanie było najważniejszćm , lecz  
że je s t  najnaglejszćm  i przechylenie się jego na

v».v z augicisiviG uli lj lu ujcj j Ac przy TOZ-
wiązywaniu tego pytania może wyniknąć tylko a l­
bo w ielki kongres albo w ielka wojna.

Co się tyczy jak ichś układów toczących się

* , ■ .

, i .ki „ J a

... , , , I -------- v» przyszłość, nada p;
T yle szczęśliw ych przykładów, które zrazu sa- pom yślności w szystkich kraiów  Europy ’ I do walce olbrzvmići ♦ l' T u“0'" l i  r---------

ma potrzeba w ywołała, zwolna oświeciły i zachę- Pomimo powszechnych dolegliw ość? jakich do- wstrząsane i n a r u s z a n e i Cho®‘aż C° ckwi,a , Lond>rnu 1 że w skutk“ tego porozumienia po­
ciły umysły. Ludzie stanu, monarchowie pojęli u U najem y, nienależy sobie j e d n f k ż e zbyt c z 3  iestoletn^£ mim° teg°  ^  ?  aDgid8ki W P1ryŻU' lord O ow by, pojedde
staw y kierujące niezliczonem i umowami, z jakich wyobrażać trudność położenia W dzisieiszvm n«i u ,  w szczególnćm  posłannictwie do Wiednia. Pa-

-  lnienis I Jest tvlko J T Żen, a\ , . I w  dzisiejszym  stanie naszych obyczajów, po tak miętamy, że j Qż raz przed ostatnią wojna w łoska
ie nadrnH»^ I lPŻHził In*a tit* j  • ^ J ^

-  -  » —-----—  w - -  — - - " *  —-------- / o  -----

się składa praca ludzka i potęgę tego tchnienia 
ożyw czego. W iedzą on i, że jeżeli co zdoła z po­
mocą w ieków  urzeczywistnić dla całćj ludzkości 
parabolę pomnożenia chleba, to niezawodnie finan
se 1 1— J ■

i j  ; y ko m ały punkt na stałym  lądzie, gdzie 
nniA6 f i e£ zakacy*. patryotycznćj lub przez wier- 

Ijać się cb °rą g w i, gotowi są nawzajem  zabi-

Niechaj zniknie w szelki powód nienawiści i wal-
l n n n a i p r U t r  . V . . , .

= i e “  S '  T l  "'S “  Srod“ ' S p » ,  o lb u  i f  5 - 1  lord Cowley do W i e l i ,  w’  

zg o d n e, 8is w 6w czm  nie p o ,' M t o '
d i w  zawód d lo t a y  i płodniejszy. | Dzienniki w iedeńskie otarzeniem  odrzucają

J  W J  U  J  J  v o i l  U

jącą widoki znacznych korzyści.
XII.

W. Brytania, Rosya i Francya zaręczyły poży­
czkę, która utworzyła niepodległość królestwa gre 
ckiego.

B yły w tem niebezpieczeństwa, których niewypa- 
dało rozdzielać pomiędzy w szystk ie mocarstwa,

. r — 7 . — -*- osiaw ienie iou,uuu zoł-
mo-1 nierzy w weneckim czworoboku twierdz, okazuje,

-   u.u n .  a « lsuk u u n in u ^ a -iK śu .. iv iu u rn iaza . • i L baczno4<i Pod W*głę-
jąc kolejny rozwój prac w yw ołanych zniżeniem Tego to nieocenionego dohrnH • • u L  ,  ojskow jm , ten tu jeszcze  nie wystarcza; 
procentu, z owemi łąkami, z owem i żyznem i ni- żąda od Cesarza Austryackiee-o ŁuroP“ ^H8tr .̂a wmna S1? dowiedzieć —- m ówi dalej ten
wami, które opadające wody wezbranej rzeki od- niego aby uderzył i zw yciężył atw  ąJa .°.na 0 W i^h *  8ię, może 8P°dz>ewać od zagra-
krywają. J | h„ 6mn N .  arni‘e w łoskie, co- mcy, gdy W łochy uderzą na W enecye a Cesarz

siebie łatwćm , lecz żąda aby zw yciężył sam Napoleon interweniować będzie w  górnych W ło-
* I Q17 A O K A K t t  n i  /l  A  n  m i  a  #1 m  n X ^ V .  __     1 ' 1

p  , * i uj mii
ło rozdzielać pomiędzy w szystk ie mocarstwa, a | > , za dni naszych, w których stosunki siebie. ' "

za które kilka tylko wielkich państw m ogło w ziąść Mj*’® V u .8tokrotnic «>§ pom noiyiy, jak żeb y  się ra- Czyż jest jakikolw iek  podbój j a k i e k o l w i e k  
na siebie odpowiedzialność w  im ie i na cześć u a gorąca rndość ludzkości na widok cięztwo, którego urok równałby sie w ielkrśei i „I
czuć religijnych ludów przez nie reprezentowanych. szechnej jiomyśluości, która pójdzie w tęż tro- pularności takiego tryumfu^ P

Dziś całe spółeczeństwo cierpi. Serca się ściska P}' za “8P«kojen>em Włoch. >
ją , praca i zasoby każdego są zagrożone; a zapa- XIV
trując się ze stanowiska czysto m ateryalnego, rzec Żaden w ięc rząd lękać się niem oźe oppozycvi
mnł.nn. K a t  nr7.AHfldv. bvłoł)V intftrftflfini P!nrn_ I ln h  nuo-unu  lnrln  omn(»o -----4.1,:̂  . 1 . “  "  ^

XVI.
Ufajmy zatem!
Postanowienia bohaterskie i uroczyste, któremi

szech. Aby się  dowiedzieć coby zrobiły naówczas 
Prusy i Niem cy, Presse bada g łos opinii publicz­
nej w północnych Niemczech i oburza się, że w szy­
stkie dzienniki liberalne berlińskie a nawet w szy ­
stkie północno - niem ieckie przemawiają za odstą­
pieniem W enecyi, że tylko jedna Spenersche Ztg  
protestuje przeciwko takiemu odstąpieniu. W isto-uująe s ę  ze » tau u w »» . u ™ ■ u . - w .y . . Uee «,_^rzec z^auen Więc rząa lęaac się niem oźe oppozycyi L ,  oonm ersń.e i uroczyste, któremi protestuje przeciwko takiemu odstąpieniu W isto-

można bez przesady, że byłoby interesem Euro- lub nagany ludu sw ego, w szystkie niech się  ow T v hl8tory i .oanf?f.one s % okresy w postępie Euro- cie ta Spenersche Ztg w artykule o któJym P r e lL  
py nietylko zaręczyc, lecz z w asnych spłacić fun szem lękają, aby obojętność lub bezczynność nie- P ż c ^ e ś c ia n s k ió j , postanowienia takie tryumfo wspomina, p isze w konkluzyi że P?usv i eaL  
duszów pożyczkę mającą uspokoić W łochy 1 pod przyprawiły ich o niepopularność. r ały faw sze nad trudnościami stawianemi im przez Niemcy winny wszystkiem i siłam i bronić k a ż d e j
nieść finanse Austryi. Oswobodzenie Włoch powszechne napotyka sym- Qa“ >§ n.osc> 1 m teresa ludzi. ka wałka kraju, który dzisiaj jest w n o S S

Na miliardy liczyć trzeba bezpośrednie korzy- patye i w szędzie mówi zdrowy rozsadek, że 600 L  -k , tylko 1 zg rJ zl>we um ysły wyobrażają so- niemieckiem, niezważając czv on n a le lv  do An 
ści , jak ie  w szystk ie rodziny osiągną w  nowem milionów, które W łochy dadzą Austryi zapomocą ’ ,Ż skruPu,y  najszlachetniejsze nawet i najpra- stryi, Bawaryi czy Prus11. W szystkie iednak innó 
położeniu, w jakiem  ta w ielka operacya postawi pożyczki zaręczonej przez w szystkie mocarstwa, a W8f e > moS^ w  w ielkich  przesileniach zw yciężyć dzienniki północno-niem ieckiewysteDuia nrzeciwnie
targi europejskie. | nienarażąjącej żadnego z nich, zapew nią więcej P° S 7. Ć Ł ,  _' ’ a .d‘e . z. ironi^ woła,

cesarz rranciszeK Józef trzymający w swym re
1 n a \7  A  n a t r x r i  n r i n  L > l r «  ________:  i  • > . .

targi europejskie.
W y m i a r y ,  w ielkie przedsiębiorstwa i pożyczki 

publiczne tworzą pom iędzy wszystkiem i krajami 
w ęzły w zajem ności, których ważność z każdym  
dniem wzrasta. Na wszystkich punktach świata  
przemysł wzajemnie się ożyw ia i wspiera, w szyst 
kie firmy handlowe, w szystkie giełdy są solidar­
ne. Ruina jednego jest nieszczęściem  wszystkich.

Kryzys am erykańska podkopała przed trzema 
laty w Anglii i Szkocyi banki, domy handlowe 
n a j p e w n i e j s z e ,  i dała uczuć na wszystkich targach
k o n t y n e n t a l n y c h  odbicie swćj klęski

nienarażajacej żadnego z. ii i » . r i O — —j ••••(iwifunj niGucj
niepodległość Włoch, określą wybitniej granice no­
wej ojczyzny, niż w szelkie traktaty zawarte no- 

I między dwoma przeciwnikami, za lab bez w yna­
grodzenia po krwawej walce.

Ten w ęzeł interesów, ta operacya finansowa po­
między dwoma narodami przeprowadzona, nad'aje
n a  A n a m i n A A n L  ___ ’ ____ __ , . “

ku lo s y  A u s t r y i ,  w ie ,  j a k ą  o d p o w ied z ia ln o ść  p o ­
c iąg n ie  za  so b ą  jeg o  postanowienie. Po miłości 
swoich ludów , jest w tem sercu dumnem i Jojal- 
nern namiętność nad wszystkiem i innemi górująca,

p™wd8iwej i łavyy ; 8ławy-

nice Austryi i Włoch, żadne niem oźe się  przeto 
lękać na przyszłość o własne sw oje granice. Gwal 
cić granice tak zakreślone byłoby nietylko zbrod­
nią polityczną, lecz brakiem honoru budzącym

Ten przemijający uragan słabe tylko dać może mie, rzeki, góry lub groźne twierdze. W szystkie
wyobrażenie o kłopotach, w jakich  się znajduje na mocarstwa połączyłyby się aby zabezpieczyć gra-
targach europejskich stan fiaansów wiedeńskich. I niee Anatrvi i Włnr*K iadnp. mVmn4a

XIII.
Od lat dwudziestu budżet Austryi przedstawia  

niedobór, który rząd kolejno zrównoważał za po­
mocą pożyczki zagranicznej.

W chwili gdy domy frankfurckie, berlińskie, am­
sterdam skie, londyńskie i paryskie przestały przyj­
m ować metaliki, Austrya sprzedała towarzystwom  
francuskim  swoje koleje żelazne, sw oje kopalnie, 
sw oje lasy a gdy zasobów tych brakło, czerpała 
w kasach sw ego banku na hipotekę tego co jćj 
jeszeze pozostało,

uiięuŁj  uvvuuia uarouami przeprowadzona, nadaje piawuziwej staw y: sław y kfó-
nadto uświęcenie zobowiązaniom prawa narodów. ra .,I ’ obok 0Jczy zn y , całaEnropa cały św iat
Podstawą i sankcyą traktatu jest prawo politycz acy5,!'1Z()wany-
ne i prawo cywilne. Granice zatwierdzone podo L  Wiktor Emanuel okaże się godnym  sw ego szcze-
bnym aktem bardziej są zabezpieczone i nieprze 8Cla' f to, za punkt honoru, aby w  oczach
kraczalne, jak  gdyby ich broniły niepokonane ar- f ?S,zy8tk!cb został ^y«n, czem być pragnął oswo
m’P r’ o t ’ ” • ™ i o ś ć “  S z a e CZyT ; a rzuciwszy okiem na

sie bedzio nodboin P.rzeb‘erzon3 odległość, cieszyć
d z ia ł e m  iafei mu terazniejszemi i słusznem u 
- i i  - u  i^So roztropność zapewni w nrzv 

szłych możebnych wypadkach. P P y
mą poiiiyczną, lecz uraa.em nonom  budzącym I, 2 jaką  szybkością, dzięki ko
powszechne oburzenie a żadne z mocarstw kon- 1 “  iedliwa ^ ’ /^ g r a f o m  i dziennikom, mvśl 
traktujących mem ogłoby, m echcąc za współwinne “ T  » Pr.aktyczne rozwiązanie, może nrze
uchodzić, usuwać się od nagany i uznania sromo- L “ żJ7C?enia od jednego końca Europ? do 

podobnego p „ ,tęPk n . _  | z j e d o L y / k n  celowi !S ^ w U
XV. dniemu interesom wszystkich.

m n e m n u d I k S yir Je8t 8ku‘e.cznern . rozu-
rozw iązaniem  w alk i.

każdemu o cen id ŁS’ pozwoli

na wszystkich giełdach niemieckich ze stratą prze- Ani działa gwintowe, ani trzykroć sto tysięey znagfi rządy do porozumienia s?ę- i woj
■zło /ioo- .  Żołnierzy zajmujących czworobok twierdz łub o a z a k ończy się tak jak krym ska nrzez

Niechaj brak kredytu ustanie, a papiery te któ- boznjących na stoku Alp i na wybrzeżach Adry L v l ; i  !  • g0 zdania, które je st  żywym  wyrazem
spadły dziś w Frankfurcie na 49  podniosą się atyku, nie mogą tego sporu rozwiązać pom yślnie n°W ożytnej:
I ^ in m ić ,  dn M  4.1, w  r. 1858. Różnica ta l dla I ^  le ĉz opinia publiczna odnosi osta-

Streśćm y się.
Losy Austryi, Włoch i najważniejsze interesa 

szeze pozostało. I Europy są  narażone na niebezpieczeństwo przez
D ziś dług publiczny dosięga cyfry 2 ,500,000,000 dłuższe przeciąganie się sporu austryacko - wło- 
r. CG miii.jwHActr franków) a akcye sprzedają sie skiea-o.

re»v  op-  j  % p i f l u u * - -  l Q r Q  p i i  • * | J  f  ^  UlUgiJ
przynajmnićj do 86 jak  w  r. “ óżnma ta dla dynastyi habsburgskiej. i
przedstawia dla^Austryi, Niem'eci Holandyi, Belgii Również chociażby w szyscy poświęcili sw e ma 
zysk przynajmniej dwu miliardów. Polepszenie kur jątki i w szystka ludność całego półw yspu zdolna 
sów  nietylkoby się objawiło pod względem  papie- do noszenia broni chw yciła za oręż, nie potrafi
r A a t n l l h l i c Z D V C b  d l l g t r x m l CCZ O G D liO b y  8 i ę  I rO Z 8 t rZ V /> n o ^  __  n a  l r n r 7 v ś ń .  ł v f » 7 n ń

zagraniczna
Jutro w niedzielę X. Ma-

Kronika m iejscowa
5 ;  t e  w°niedzieię "x. Ma-
również na papierach publicznych niemieckich, A by położyć kres wstrząśniemom tego nieroz- nior W i,.„ ’ p oddziekan kościoła katedralnego i Se- dodają jakobv nosel austrvacki sn?zeeiwiflł * 
pruskich, .belgijskich , holenderskich, | w iklalnego przesilenia, Europa cała winna inter- kapłai'istw,ry“szów> obchodzi 50-letni jubileusz swego czynił kroki Ho "rządu tnreokW o I.-.1

1 noTOszPolinoo-o i no moo™ I . . ** tego powodu podczas nabożeństwa o go-
rano w kościele katedralnym, po stóso-

7- ^ « ulc -    v.u, - Mau; n . odbędzie się akt uściskania głów, podobnie
pią, okazuje, że istnieją żyw ioły pokojowej tran- _  n ^f^ ieyach .
zacyi. nakład koburgski nadał księgarzowi lipskiemu i

OJ umiuuun V m u iM - v  , Lecz czyż Europa interweniująca aby dodać j,aron„CJ ®ernardowi Tauchnitz stopień dziedzicznego
N i e c h a j  z a  pomocą “8 ąpjenią W enecyi bank roz- nową zmianę do tvch któremi zm ienione już zo- p n w . , ’  za Poprzedniem zezwoleniem króla Saskiego, 
icznie wypłaty w  monecie b r z ę c z ą ^  a każdy pod stały_ traktaty 1 8 l 5  roku, może się na tem zatrzy-1 oknłn , “_ tego były usiłowania rzeczonego księgarza

nin niemiecki, który czuje się  szczęśliwym  jeśli ty l­
ko znajdzie jakikolw iek  pozor założenia rąk i w ło ­
żenia szlafm icy na g ło w ę , w ydobędzie teraz z n ie­
mieckich liberalnych dzienników dostatek argum en­
tów na obronę swćj apatyi.

W iadomości z W łoch są dziś bardzo szczupłe. 
Franciszek II odrzucił rady, i oblężenie Gaety da- 

 ̂ P.rowadzone będzie, ale tym razem atak nieo- 
graniczy się  na stronie lądow ej, lecz i flota piemon- 
cka uderzy od morza, gdyż francuska z pewno-

ą się  oddali, jak  tylko upłynie termin daDy 
ranci8zkowi II do namysłu. W łaśnie w tćj chw ili 

dzienniki przynoszą nam osnowę ostatniej odezwy, 
którą Franciszek II , odrzuciwszy żądanie podda­
nia Gaety, w ydał do Neapolitańczyków. W odezw ie  
tej, o której ju ż wprzód depesza nam doniosła, sta­
wia król Franciszek II dzisiaj, gdy jego  państwo 0- 
gram cza się na jednej twierdzy, swój program poli­
tyczny, obiecując zapomnieć szczerze przeszłość i 
wiernie zachować instytucye liberalne nadane 
narodowi. Powiem y jed y n ie , iż program ten jest 
nieco zapóżno wydany.

Wiadomości z Carogrodu nadeszłe parowcem  
pocztowym 19 t. m. do M arsylii sięgają do 12 
t. m. Donoszą one o zatrzym aniu przez Fortę przy 
ujściu Dunaju trzech okrętów  sardyńskich, broń 
wiozących, o czem już od dni kilku w iem y z li­
stów przez Tryest nadeszłych ; dodają jednak  
szczegół, że dwom  innym statkom sardyńskim  
udało się w yładow ać ca  wybrzeże w ołoskie broń 
1 działa. Dalej potwierdzają, ze Turcya zezw ala  
zwrócic zabrany 2 trzech statków ładunek, pod  
warun lem , że w szystkie te statki odpłyną z nim  
laraz napowrót do Genui. O przybyciu jenerała  
1 napai a 0 Carogrodu doniosły już także listy przez

gromnym,
ściu miliardów . . .

Skarb austryacki winien bankowi wiedeńskiemu 
340  milionów złr. (8of milion<5w franków,).

p o c z n i e  wypłaty w  monecie D rzęcząe^ a fcażdy p od J  stały traktaty lS l^ r o k u ,  może się na tem zatrzy- 1 ni.n}n “'-su >-\>v racwuuC8U “^ęgarz;
dany austryacki posiadający bilet bankowy lub bilet mać . Czyż nie jest to naturalna sposobność zr e -1 C7 n r i, ozP°Wszechnienia literatury angielskiśj w Niem
f l ł r a r h n t w  mfliaCV kUfS ZftrÓWDO przyiniiafxWy kSŻdy foriDOW&nia, ZUnpk. ; r » w A lr n n f i t v f i in ix ; a n io  no
aany austryaciŁi u4QKOw yiuu m e jesj
s k a r b o w y  mający kurs zar wno przynja80wŷ  każdy formowania zupe}ne«0 j zrekonstytuowaDia na 
kto zrealizuje dochody, i, weksle, towary, podstawach odpowiednich postępowi i nowym po-
wierzytelności hip°teczn > J zy kapitał swój po- trfebom spółeczeństw, przymierza zasadniczego na 

„ bliiko o .d ppi  b r a p te ńs.»„ rti
P r z e g l ą d  p o l l t y o z n y .

Depesze telegraficzne.1 ; * * *  r  8 • » « .  •
centym ów do 2 fr- J c- 0 eP8z^ e  to wyniesie ?.^,®ka.’ d.łu| °  bezwątpienia użyteczna, jakićj I D r e z n o  21 wieczór. D zisiejszy wieczn

w y m ł kroki do rządu tureckiego, iżby Klapce nie  
dano paszportu do W ołoszczyzny.

W iadomości nadeszłe z Jass z 18go t. m. utrzy. 
muj8 , że dzienniki tameczne zaprzeczyły, jakob v  
rząd mołdo-wołoski brał jaki udział w ruchach  
węgierskich.

Wieczornym pociągiem  nie nadeszła dziś w  
rę poczta wiedeńska. W po"

Ostatnie depesze telegraficzne Czasu tt
M e d y  o 1 an  22 grudnia. D zisiejsza Perseveranza 

m ówi: że podana przez L a P atrie wiadomość o 
rozpoczęciu napowrót kroków nieprzyjacielskich  
pod Gaetą, m e została do wczoraj do południa u- 
rzędownie potwierdzoną. J

G e n u a  21 grudnia. W szystkie okręty wojenne 
odpłynęły ztąd z rozkazu w yższego pod Gaetę.

(Następny numer C zasu  wyjdzie we w to- 
rek ra n o , ja k zwykle.)

Antoni K łobnkow skired a k to r  o d p o w ie d z ia ln i  .



4 C Z A S  z  Niedzieli 2 3  Grudnia 1 8 6 0 .

Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
(w  walno!* austryaekidj).

ilp .

E?r.

K r a k ó w  22 (rodnia.

Banknoty polskie i*  10® I ^r - 00 •
Robie obrąoikow e agio. . . . . .
Talary pruskie •* 1®® "C* now. .
Srebro nowe. • • • / ..................
Półim peryeły ro sy jsk ie ..........................   . ■
Napoleondory 2 0 -fr......................................... ......
Dokaty holenderskie w a ż n e .............................

„  aostryaokie  ................................„
L isty  ea.taw ue galicyjskie i  l oponami, . „
Obligaoye indenin. ■ kuponami......................... „
Pożyoika narodowa z r. i 864...........................u
Akcye kolei gal. bei dywid. z w plotą 60%  „ 
L isty  zastawne polskie z kuponami zip.

W i e d e ń  22 grudnia (te leg raf.)
Augsburg 100 s ł r o ń .............................................
Hamburg 1(,0  n u r k ó w .........................................
Londyn 10 Ł . ............................. * .........................
Paryż 100 franków  ..................
Dokat
6%  M e ta l ik ! ...........................................................

„ s  na walutę aostr.  ............................
41%  a ................................ ..........................
*y . .  .......................................................... ;
3 %  a ................................. ............................
Losy z roko 1834 ..............................................

*  .....................................
_ ,  1864 . .............................................

„ I860 ..............................................
,  Kredytu ruohom ego...............................  •

Pożyoika narodowa................................................
Obligaeye indenin. galio.................. ....
Akcye bankowe  ............................................

a kole' półnoonój
kredytu rn o h o in e g o ...............................
kolei franousko-anstryaokiój . . . .

„ n a d o is a ń s k ió j ................................
» g .l,  Karolu Ludwika z w płaty 00*/,

L w ó w  21 grudnia.
Dukat holenderski ....................... ....

„ anstryackl . . . . . . . . . . . .
Pólim perysl rosyjski . . . . . . . . . .
Robol rosyjski ................................
Ta>ar pruski .......................................................
Pijoiosłotówka p o ls k a .........................................
L isty zastawa* galio. bez kupon.......................
Oblig. indemn. bez kopon.....................................
Pożyoika narodowa baz kupon- ■ . •

żądają 
326 
110 
T li  

141 
11 60 
I I  30 
6 50 
6 60 

k 8  — 
66 — 
76 50 
152 
100

płacą
320 
108 

TO 
139 

I I  30 
11 10 
6 40 
6 50 

67 — 
65 — 
75 — 
150 

99
zfr. 
120 
1< 6 
140 

55 
6 

64 
58 
55 
49

110
89
85

107
76
64

745
1967
169
283
147
150

e.
75
50
90
80
67
75
25

25
75
50
75

40
50

OGŁOSZENIE PRZEDPŁATY
z a  r .  J 1 S B 9 5 M .  n a

„NIEWIASTĘ,
pism o w y c h o d z ą c e  w  K r a k o w ie ,  p o d  reda-  
k c y ą  od p o w ied z ia ln ą  li. J. Turowskiego, co ty­

dzień vv 1 lub 1 % arkuszu.
Prenumerata z przesyłką, pocztową w cesarstwie austr. 

wynosi rocznie 7 złr. 20 cent., półrocznie 3 złr. 60 c., 
kwartalnie 1 złr. 60 c. w. a. — W  miejscu wynosi ro ­
cznie o 1 złr. 20 cent. w. a. mniej. — W  królestwie 
Pruskióm, w całych Niemczech i we Francyi, wynosi 
rocznie o 1 złr. 20 cent. więeśj. — Mody paryzkie, 
co miesiąc raz dołączane, płacą się osobno, gdy je  kto 
chce mieć, i wynoszą rocznie 4 złr. 20 cent. w. a .— 
Miejscowi mogą tak na Tygodnik, jak  i na Mody pre­
numerować miesięcznie. (1 208-4 )

Prenum eratę uprasza się przesyłać fran co  do H e -  
dakcyi „N iew iasty “ w KRAKOW IE, przy ulicy 
Sławkowskićj b e z p o ś r e d n i o ,  albo za p o ś r e d n i -  

t w e m  A d m i n i s t r a c j i  „ C z a s u 11 razem z Prenum eratą na 
,CZAS“  lub B!BL- POLSK. w  Krakowie zaś p re­

numerować można w Księgarni F. Baumgardtena  
we wszystkich dobrze znanych księgarniach,
Dążność pisma oceni Publiczność z dotąd wyszłych 

numerów. Tej dążności Redakcya nie zm ieni, lecz bę­
dzie się starała o jćj spotęgowanie; środki ku temu 
podadzą jej licznie do prenumeraty przystępujący.

I I  c ir s t a H t t  20 grudnia
Fółimperyały  .........................ruMi
Obligi sk a rb o w e ....................................................

k u p o n ....................... ......................
Listy zastawne 111 o k r e s u ......................... rnbli

kopon . . . . . .  ...................

6 58 
6 61 

I I  48 
2 21 
2 13

85 58 
65 19 
77 —

6 53 
6 50 

11 32 
2 18 
2  10

84 96 
64 41 
76 25

90 77

14 67

l l r o r ł e n  21 grudnia. 
Banknoty anstryaokis w mon. nowój .
Polskie bilety bankowe............................

„ listy za sta w n e ............................
Poznańskie listy zastawa* 4% . . .

-  ,  .  3 łV . . . .
Obligi kolo! krak.-saląsk........................

I 5  4 7 ;  
90 44
! -  8 8 9» 
14 64.) 
I -  29 ■

85j
ioi;

9 4 ;

Pociągi osobowe na kolejach ielaznych.

O d c h o d z ą :
z Krakowa do Warszawy 7 rano =  do Wiednia 

ł Wrocławia 7 rano; 3. 35 po połnd. =  
do Ostrawy (przez Bogumin (Oderberg) do 
Pras) 9. 45 rano =  do Rzeszowa 5. 35 
rano; =  do Przemyśla 10. 30 rano; 8. 40 
wieczór; do Wieliczki 7. 20 rano. 

z Wiednia do Krakowa 7 rano; 8. 30 wieczór.
1 Ostrawy do Krakowa 11 rano. 
z Granicy do Szczakowy 6. 30 rano; 2. 6 po południu. 
1 Szczakowy do Granicy 10. 15 rano; 1. 48 po połu 

dniu; 7. 56 wieczór.
Rzeszowa do Krakowa 2. 25 po południu z Prze­

myśla 7. 15 rano; 8. 15 wieczór.

P r z y c h o d z ą :  
do Krakowa z Wiednia 9. 45 rano; 7. 45 wieczór =  

z Wrocławia i Warszawy 9. 45 rano
5. 27 wieczór =  z Ostrawy (przez Bogu- 
min (Oderberg) z Pras) 5. 27 wieczór =  
z Rzeszowa 8. 40 wieczór; =  z Przemyśla
6. 15 rano; 3. p0 połud.; z Wieliczki 6. 40
wieczór.

do Rzeszowa z Krakowa 11. 51  przed południem. =  
do Przemyśla 6- 48 rano; 6. po południu.

Będąc od kilkunastu l . t  przy gospodarstwie i zajmuj-ic 
się niem szczerze, doświadczałem lażdćj rzeczy z uwagą i 

raWycznio, przejrza'om w siym ki, ro się tyczy gospodarstwa 
widząc, że Szanowni gospodarze i W . właściciele pracu ą  nad 
m, aby p, dnteżć rwo.o gospodarstwa i widząc, i o niektdrzv 

staraią się, lożą ekspeor.*, lecz dla braku wiadomości o gospo­
darstwie dobrego skutku nie o sąg sją , zamierzyłem dopomćdz 
ogółowi w tym wzg^dz'c.

Znam gospodar two W . włabicieli, śmiało i na pewnych za­
sadach olzywam się z t«m, że najmnićj trzeć'ą c rę ‘ć wię <5j 
miel by doihodów ze twoich dó r, jak  dotąd m ają, gdtby gc- 
podsrzyli ta k , jak  tego gosp'dm stwo z na-u-y twój wymaga 

Zamierzam prze-o wydać dla Szanowny h  gospodarzy ciz el- 
ko pod tytułem: „Zd .n o o gospodarstwie.* Odesłałem mdj rę - 

pism do druku , który wi, lu uczonych gospodarzy przeglą­
da ło , zgadzajac się na to ,  iż or.o wielce pomocnem będzie 
dla go-podarstwa.

Ponieważ zhś ko zta druku wynosić będą do 100 zlr., ogła­
szam przeto pierwćj Szanownym gospodarzom mdj zamiar pra- 
enąc tię dowiedzieć, czjli ze.hcą rasięgrąć i korzystać z rad 
moich o gospodarstwie w tem dziełku zawartych.

P r z td  rozpoczęciem  d iu k a  zostaw iam  c z . s u  trz y  m iesiące, 
tj .  do  o s ta tn ieg o  m a rc a  1861 p rzez  k tó ry  cz b S zanow ni go- 

p o d a rz e , jcż li zech cą  m o g ą  się u d a ć  e so b iic io  lu b  lis to w n ie  
do  d r  k a rn i E .  W in ia rz a  w e L w ow ie  p rz y  u licy  D o m in ik a ft

kićj pod N. 170 po abonament wynoszący 2 zlr. za ktdry po 
wydrukowaniu n*jdalćj w końcu kwietnia i w pt Ctątku maja 
1861, będą mogli dostać 1 egzemplarz mego dziełka wksięger- 
ni Karola Wilda wo Lwowie. Zamiarem moim jest także oglo 

ć listę Szanownych prenumeratorów. Choćby ich było tylko 
kilka, z największą chęcią poniosę koszta druku i puszczę 

świat dziełko mojo o gospodarstwie, nie pragnę żadnego 
ysku, dla mnie tylko będzie to zaszczytem i wielką rozkoszą 

spoglądać nie w jedno miejsce gdzie później zobaczę stosuj \co 
tę gospoda.stwo podług zdania m ego, a chociaż głos mój nie 
est z Ohenhejnsu z Prus, ani też z Anglii; lecz gios z własnćj 

ziemi gospodarz*, zaręczyć mogę, że wielką podporą stanie się 
ola naszych gospodarzy. Ludwik Biliński.

Przyjechali od 21 do 22 Grudnia.
HOTEL POLLERA. Ga li Jan  bankier * Pęd0i4 Kuoieński 

J .n  w ł. dóbr z Szezepanowio. gchw ester_ August w ł. dób 
z familia zPodola. Nowetnik Ceoylia z synem, Scha
pel o n Joanna ob. z Paryża. Lóffler FYanotszek dr. medycyn;medycyny 

* n ? 6' 0 ®unajoa
pelou
z Ukrainy. Bogdalik
Kucieński Stanisław  ob. z Polski. ------  ,
dóbr z Pragi. J . K. Goldman pełnom. “ 8 ,  , Lw»*»
Gross Jakób z Białej. Kisohalla Karolina ob. * a  tska. Ster- 
nickel Fryd., Strygowski Franciszek, Górski A J y 0byw 
i  Żywca Kiehlman Antoni kassyer z Antwerpii 

Wyjechali. Kiehlman Antoni kup. do Pragi.
StrygowBki Franciszek, Sterniokel Fryderyk, 
lina ob , Gross Jakub do Bliska.

HOTEL DREZDEŃSKI. Henryk Levai dyrek. assek. wę 
(iersk ie j z Pesztu. Szymoński ob. z Polski.

Wyjechali-. Edward Szymański w ł. dóbr. do Gromnik*-

Bartłomiej ksiądz -  —
Hrabstw® “ *erowscy w ł

Górski Alojzy 
K ischala Karo.

I n s e r a t y .

Rządzca ekonomiczny
30 lat mający, stanu wolnego, w czeskim i niemieckim ję. 
zyku biegły, w rachunkowym i kancelaryjnym fachu wyro­
biony, szuka posady jako Zarządzca, Kontrolor lub do urzą­
dzenia gospodarstwa. (1 2 3 7 -4 -5 )

Łaskaw e zapytania uprasza przesyłać f r a n c  o pod adresem
F. S. poste rest. C hotlebor w Czechach.____________

(1082) Oznajmienie. (2 -3 )

D O M  K O M I S O W Y
K R A K O W SK I

WSPÓLNIE

Z  R E D A K C Y Ą  „O G N ISK A 11
w y s ła ł p a ta  Ksawerego Janiszewskiego swego komisanta do 
Galicyb tak dla zbieraniu prenumerat na „Ognisko11 jak  ró ­
wnież w celu ułatwienia producentom sposobności sprzedaży 
produktów i obznajmirni* ich z formalnościami w ysy łk i i wa­
runkami pod joikiea,i Dom KomiBSOwy sprzedażą produktów 
zająć sic może. Pan J sniszawski będzie tt.kże przyjm ował za­
mówienia na dzwony i narzędzia rolniczy, oraz na wszelkie 
nbstalunki jakie domowi Komissowetnu powierzone byc mogą. 
Dzwony stalowo pp. Naylor i W ickors sprowadzone przez dom 
konissow y zostały  przyzwoleni! m W ładzy wystawionemi 
dzisiaj w Sukiennicach, i robiono onyoh próbę w obec licznie 
zgromadzonej publiczności. O dźwięku ich głosu i wykończo­
nej onych formie każdy się przekonał i dać może św iadto- 
two wątpiącym.

F .b ry k a  cukru w ł.anoncie, pow ierzyła sprzedaż swego 
produktu domowi komisowemu krakowskiemu. Taniość i do­
skonałość tego towaru, gromadzi kupują ych do domu komi­
sowego. R e d a k c j a  „ f l g ń i s k a 11
nprasza o wcześniejsze nadsełm ie przedpłat półrocznych, to 
je s t od Igo stycznia 1861 do Igo lipoa t. r. aby m ogła u- 
tworzvć stanowczo listę prenumeratorów. Cena prenumeraty 
'/ ,  rocznej 0. 4 w', a . --------------------

E f t E lM K H A
i Wydawnictwo dziel katolickich, naukowych i rolniczych 

W  K R A K O W IE
przyjmuje prenumeratę na dzieło w dwóch tomach P a u l a  
E m ilio ,  które wyjdzie w miesiącu lutym, tom ls z y  jes t na 
ukończeniu.

Cena prenumorzty fl. 2 w. a.

Zaczyna sie również d iuk nader ważnego d z ie ła :

Historya Starego i Nowego Testamentu
przez ks. Gawrońskiego.

(Autora katechizmu mniejszego i w iększego). Dzieło to o- 
zdobione będzie 24 rycinami.

Cena prenumeraty z łr . 3 w. ».

W y c h o d z i :
drugie wydanie: B n rz n o ń ć  K a t o l i c y !  i S l o w o o p r a w -  
d 7. i ,<” e m  z je d n o c z e n iu —przez ks. Zyg. Goliana. — K a ­
t e c h i z m  ■w iększy ks. Gawrońskiego— nakładem  księgarni 
W ydawnictwa Dzieł Katolickich.

N adeszły do księgarni nowe M szały M.-chl nskle. Brewia­
rze, R itm ły , Horze D iurnae—kanony na O łtarz i inne dzieła 
litargiczne. ,

Nu św ieższe wydania dzieł W arszaw skich, W-lensklcli i 
Pcteisbu sk ith  otrzymuje księgarnia bezpośredn o. Nowa Ad- 
ministracya księgarni, powróciła temu zakładow i dawną 
wz;ętośó i bogactwo dzieł polskich i francuskich.

Papier listowy na wszelkie ceny, obrazy i obrazki paryz 
kie. laki i inne m ateryały  piśmienne, spizedają się pomimo 
zniżonego kursu pienicd/.y po cenach nader tanich itd. nie­
mniej podejmuje s ę wszelkie zamówienia w jak  najkrótszym 
c z a s ie  u s k u tec z n ić . #

K to  k u p u je  w  K s ię g a rn i  n a sz e j  p a p ie r  —  m a  odb ite  
g r a t i s  c y f ry  sw o je  n a  p ep ie rz e . —  Ż  p ro w in c y i do&ó j e s t  
zapisać listow nie ilość pap ieru , i podać p erw sze lite ry  im ie­
nia i nazw iska, aby  z a  cenę żądaną i do łączoną, odebrać p a ­
p ier f r a n c o  pocztą.____________   (1 2 4 1 -1 -2 )

Liwu m im a
otworzył świeżo w domu własnym przy ulicy C i r  o  d l ­

i i i  e j  Nr. 94 naprzeciw P o d e l w i a ,

WIELKI SKŁAD

i l l lM Ś W f  GENEWSKICH
złotych i srebrnych, męskich i damskich, krytych i o- 
twartych, gładkich i emaliowanych, z dyamentami, cy­

lindrowych, ankrowyeh,

chronom etrów , tou rb ilion ów
bijących (rćpetiers) lekarskich (seconde morts) rćmon- 
toirs czyli bez kluczyków, a n g ie l s k ic h  a u k r o -  

w y  c li, śniedziowych (nieillees) 
jakoteż ZEGARÓW

pendnłow|ch ściennych i stołowych
FRANCUSKICH pod KLOSZAMI

toaletow ych, kominkowych, podróżnych
w nowym systemie i budzików (excytarzy).

Zaufanie Szanownej Publiczności jakie sobie zjednał 
podpisany w miejscu jak  i po innych miastach kraju, 
tudzież za granicą, ośmieliło go do powiększenia je ­
szcze założonego niedawno składu zegarów i zegarków, 
a rozległe stosunki z pierwszemi fabrykami szwajcar- 
skiemi, francuskiemi i angielskiemi, stawiają go w mo­
żności posiadania z pierwszej ręki najlepszych wyro­
bów po cenach umiarkowanych.

(1254) l i t t d t c i k  A r m a t y * .

f g r z G i a i A t r v R

w y ż e ł  ż ó ł t y  z białemi odmianami. Kto 
go dostawi do domu W odzickich w Rynku, 
odbierze stosowną n a g r o d ę .  (1250-2-3)

Do przyjęcia obstalunków na wszystkie

P I S M A  P E I Y O D Y C Z N E
krajowe i zagraniczne

r R O K  i S 6 A
które do wszelkich miejscowości najregularniej franco prze­

słane być mogą, poleca sie0 księgarnia
Juliusza Wildła (1248-1-3)

Transport świeżej r
HERBATY C H I B S E I E J

KARAWANOWEJ
odeb ra ł podpisany Dom  H andlow y w gatunkach  w y b o r o w y c h ,  i sprzedaje tow ar ten 
z pierwszej ręk i sprow adzony, po n a jU Illia r k O W a ilS z y c I l C C Iiacll począw szy

od ( l w ó e i !  do d z i e s i ę c i u  z fr *  za funt wagi rosyjskiej,
SU®* Z w raca  się tu uw agę na

h e r b a t ę  z i e l o n ą
jako do m ięszania onej z c z a r n ą  H e r b a t ą ,  bardzo w łaściw ą.

B iorący na  raz  d z i e s i ę c  f t l l l t Ó W  H e r b a t y  j e d n e j  c e n y ,  otrzym a jako  
rabat Jeden  funt tegoż samego gatunku w  dodatku.

Antoni Hoelzel,  w Krakowie.Dom Handlowy pod firmą: 
( 1126- 6)

s p o s t r z e ż e n ia  METEOROLOGICZNE.
wy*, bar. 
w lis. f »r .

przea 
0 ’ Renom.

2 325 
10, 25 

6 25

78
98
49

stae aiep. 
podłag

lUaamur-

wilgo ta. 
powietrza 
ws(lędoa

-  5 ’4 
7 4 
9 4

86
89
79

kiertmek 
i aatfie»i* wlatra

wschodni słaby 

zachodni słaby

stan
N I B B A

Ejawizka
zmiana oiepłz 
w oiągu dnia

od do
ś o i eg 
śn i  e g — 8 ’4 _  6 ’0

*

D O B R A

Brzyście i Babicha
w obwodzie Tarnowskim

powiecie Mieleckim położone, od Mieloa % mili odległe — 
mające obszaru 382 mordów 40 sążni kw adratow y h ziemi 
ornej— 7 moigów 944 sążni kwadratowych łą k  -  142 m or- 
eów 751 sążni kwadratowych — kęp nad W isłoką 24 morgi 
786 sążni kwadratowych — lasu 134 morgi — są z wolnej 
ręki DO SPRZEDANIA w stanie dobrym — gleba dob ra .— 
Bl źszej wiadomości udziela w Tarnowie adwokat 

(1 2 5 1 -1 -3 ) Dr. Mikołaj Kański.

przwdztwćj

Rosyjsko-chińskiej

b a r a w a n o K e j
'/, fm.t. paozkaoh oplombowanych, moją flrmą opatrzony oh 

po oenie za % fantowe paczki herbaty ozaradj z kwiatem na 
rs. kop. rs. rs. kop. ra. ra. rs. rs. r*. rs.

1 50. 2. — 2 40. — 3 — 4 — 6 — 8. — 10. — 15.

*/.

W

3 15. 3 95 4 70 6 80 7 35 11-55 14 70 17 50 26 25
funtowe paozki herbaty żó łtrj na rub. ar. 5 . 6.

z ł. aust. 10-50, 12 60.
jako tć i  i

Herbaty Chińsbiój
z  A n g lii sp rłiW żdzanej 

*/4 funt. paczkach op’nnabowariy: h m rją fi ra% 
opatrzonych, po cenie ra */Ą funt. paczki 

z lr .  3  w a l. a u str . 
nabyć można w H andlu moim. — Ceny powyższe 
rozumieją się w srebrze, lub nadwyżką w banknotach.

B d P O b s ta lu n k i zamiejscowa w prost do Skl&du 
mego głównego uczynione w ilości najmnićj złr. 10 
przy dołączeniu należytości, uskuteczniają się n a ­
tychmiast franco na koszt Handlu. (1115  3- 22)

K a ro l H e r r m a n n , w Krakowie.

Do Handlu Stan isław a Feintucha w Kra­
kowie nadchodzą co dzień

świeże wiedeńskie
Drożdże prasowane.

(1721 5 6)

Podpisany ma zaszczyt ozoajmić, że w przejeżdzie 
swoim do Rosyi otworzy! na krótki czas w sali Da 

pierw8zem piętrze w domu zwanym
„ S Z A R A  K A M I E N I C A "
w Rynku głównym pod L. 46/, 6 

:i H F. B V R A \  S R Ą

Wystawę świata
p rzedstaw iającą  w i d o k i  a m e r y k a ń s k i e  

optoplastyczne.
W ystawa otwarta od godziny lOćj przed połu­
dniem, do godziny 8ćj wieczór, zawsze przy rzę- 

si8tem oświetleniu.
Wstęp od osoby: 30 centów, —  w towarzy­

stwie więcćj osób 20 centów,—  pp. Studenci 
płacą 10 centów, — dzieci także po 10 cent.

W  ksźdem mieście, które podpisany dotąd zw iedził, zy - 
sk a la  wystawa ta jak  największe waiecie, przeto po - pisany 
»podziewa się, Łe i tutejsza szanowna Publiczność nieodmówi 

swego uznania i laskawem i w zjledam i zaszczycić go 
rftczy. F. F r id e r ik ,

Fotograf i właściciel amerykańsku j  wystawy 
(1242-3} świata.

W  D rukarn i „.CZASU .15 R ządzca D rukarn i, Antoni Rother. ( D o d a t e k ) .



Dodatek do H. 294 Dziennika ,CMS“ z d. 28 Crnflnla I860.
U B Z Ę B O W E ,

Obwieszczenie
(N 1 520) Z powodu zaszłego w Galicyi pową­

tpiewania, W ysokie c, k Ministeryum finansów 
orzekło że maż ziemna (olej skalny nafta) jako  
płynna ’żywica ziemna wedle § 3 ustawy górniczej 
do r e g a l ió w  górniczych policzona być powinna, a 
uwzględniając dotąd w Galicyi istniejące stosunki 
n a s tę p u ją c e  postanowienia zarządziło:

1. Przychodzi maż ziemna w naturalnych źró­
dłach albo studniach na wierzch tak, że bez właści­
wego prowadzenia budowy górniczej uzyskaną być 
może natenczas m ają być postanowienia ustawy 
górniczej §§ 7 6 - 8 4  o nadaniu górniczym miar 
dziennych (powierzchnich) zastósowanemi.

2. W innych razach, gdzie maż ziemna w wię 
kszei głębokości i już regularną odbudową górni 
cza wyszukiwaną i wydobywaną być musi, naten­
czas m ają przepisy prawnogórnicze o nadaniu miar 
dolnych (kopalnianych) zastósowanemi być.

3 Jeżeli w pojedynczych rewirach górniczych 
tak np. jak  w Borysławiu ogólne przepisy prawa 
górniczego do istniejących tam szczególnych stm 
sunków , nie dadzą się zastosow ać, to są w m )ś l 
8 43 praw a górniczego potrzebne wyjątkowe po-

Ś S  czem prawa górniczego

Za4P°Dopóki na teraz istniejące faktyczne s^su n k i 
uporządkowane nie b ęd ą , m ają te dotąd istni ją 
ce przedsiębiorstwa na maż ziemną w ich tera 
źnH szcm  stanie nienaruszone pozostać P -
szkód z strony cudzych przedsiębiorców strzeżone-

“ ' A ,  »le dotąd L w ie j* *  m . w U W -e  ,.o ; 
,»uui w
czasowi posiadać p or8fwach na maż ziemną 
ażeby o swoich WX dzy górniczej do
w Vry  5CJJJjJ “ nadanie miar dziennych lub dolnych 
p ufali! na co e. k. starostwo górnicze co należy za-

rZaf i ZOdmchwili kiedy przedsiębiorstwo na maż 
■ „ k Starostwu górniczemu domesionem zo-

S r V z e c b o d z i  takie "przedsiębiorstwo pod opie­
kę prawa górniczego, i do uiszczenia opłaty gór-
niezći zobowięzuje się.

7. Przedsiębiorstwa na maż ziemną, które w' prze­
ciągu oznaczonego terminu władzy górmczćj do- 
niesionemi nie zostały, są jako  nieprawne prowa­
dzenia górnictwa uważać i z niemi wedle fc. 
praw a górniczego postąpić.

Co w skutek dekretu wysokiego c. k. namie 
gtnictwa w Lwowie z dnia 23go listopada 1860 r. 
Ner 60405 publicznie ogłoszonóm zostaje i oraz 

7Vwa się wszystkich dotychczasowych posiada- 
v przedsiębiorstw na maż ziemną w obrębie c.k. 

starostwa górniczego, ażeby w przeciągu 6 miesię- 
to jest: włącznie do 8go czerwca 1861 roku o 

woich przedsiębiorstwach c. k. starostwu górni 
8 pmu w Krakowie donieśli i oraz o nadanie miar 
S iennych  albo dolnych podali, gdyż w przeci 

vm ra*’e !°bejśeie pod 7. zwyż wymienionych
Hnstauowień nastąpi.
00 Z c. k. Starostwa górniczego,

fra k ó w  dnia 8go grdnuia 1860.
Jeschke Starosta górniczy, 

r, onfi-31 _ _  g =

T h  s e r  a t f .
_ zucony losem do Anglii, uczułem od razu nie- 

f f i lp lSla powstrzymaną chęć obznajomenia si<j z wyrobami 
. 3j9ki«b, potrzebom naszego kraju odpowiedniemi. 

fab ryk80" iakład&ch Sheffieldskich na niezależny kawałek 
Pracując Opalem  podczas mego 9-letoicgo pobytu potrze- 
cbleba, ° 8 -„jeżenia i wprawy. Nadto zostałem przeko 
bnego doś«> g ueffieldskie zjednały sobie ogólną uła-
nany, że w )r0 }agują w istocie na pierwszeństwo tak
wę i wzięcie; . j  ko śż co do mierności
co do dosk- oil 0 życzliwością dla szanow. współroda-
w cenach. 1 rzej Owrooio z jąć  się ułatwieniem w na-
ków postanów te »  ejskich wyrobów wtem pizekoumiu,
byciu prawdziwych 8;lne poparcie. Sprowadził, m
ie  moje szczere cbęci Locdyńskifgo w Tarnowie 
i otworzyłem obok betem

rozm altyT h^rohiw  Angielskich

a  "h a l s k i .
■ . tam świeżo sprowadzone

Szan- P ub, ^ n°ńĆ znaJdZ‘ cbloba, masła i owoców; 
z A ngli: N O Ze rozmaite: . ^wiertowania, ogro-
stołowe i kuchenne ; do rozb>er  ̂ ^ j ^  brzytwy i in-
doicze, myśliwskie i kieszonkowe, . j cukru. Młynki 
strumenta chirurgiczne; tasaki do "

c ąwnikiem niezmordowanego i starannego badania, sa uprzywilejowane środki do rośnięcia włosów Dra Hartunga prze-Szczęśhwym  wynikiem niezmordowanego i starannego , j P j  j konserwuje w łosy  W ogóiności, służy P o m a d a
znaczone, by się w svvych skutkach wzajemnie wspierały, gdy O l e j e k %kŁOfy O Ł m y  ^  . kolor »ło8Ó chroni je pomada
z  z ió ł  do wzmacniania i ożywiania rośnięcia włosów, gay oiejek ten pou yz .za  eiasty , , rołns, ’ naitezszv sDOsób
od“ ® edwczanego osiwiania i wypadania, udzielając tan najkorzystniejszą snbstanoyę , zasilając korzeń włosńw w najtęższy sposób.

S e k t o r a  M e d y c y n )

(Lekarza w Wittstock w Westpriegnitz).

^ %Uryc\
do konserwowania

i upiększenia włosów,
w opieczętowanych i w szkle ostęplowanych flaszkach po 85 kr.

U ż y c ie  tego Olejku z  kory chiny, sporządzonego z dekoktu najlepszej
kory chiny, z dodaniem eterycznych oląjków i balsamicznych środków, ni
się od użycia każdego innego olejku do włosów. Dla wlosow znajdującjc 
w bardzo normalnym stanie, dostatecznem jest posmarować i natrzeć je Y™ : 
kiem co drugi dzień; dla suchych włosów zaś koniecznem jest codzienne uzj ,
a przy osłabionej skórze na głowie, należy do oląjku z kory chmy domięs
nieco rumu.

Aa z *iót
do wzm ocnienia

i ożywienia porostu 
włosów,

w opieczętowanych w szkle ostęplowanych słoiczkach po 85 kr.
Przy używaniu tej Pomady z ziół, składającej się z wzbudzających i po­

żywnych soków i innych ingredyencyj roślinnych, daje się ją  po umyciu pierwej 
głowy czystą świeżą wodą, na miąjsce łyse, szczególnie w bliskości jeszcze po­
rastających włosów, a to mniąjszą lub większą ilość, właśnie tyle ile potrzeba, 
by skórę miernie upomadować. Nacieranie to uskutecznia się raz, a nąjw.ęcej dwa 

razy na dzień, rano i wieczór.

Znaczny odbyt, jakim się D ra H artunga środki do

“I j A " - - * - ' .  * S 3JŁJ2 ‘.^ S T i..twe zauważanie, że w każdćm mieście tylko nliej wymię . .  z a w a r tv  j e s t  wypukły
M \ s x ^ rośni(cia włosów znajdują się, oraz ze na każdej flaszec , ■ ■ t\ HartUnaa Pomada  z ziół, 

■IIURlND^B^^napis: D ra Hartunga Oleje z kory chiny, zas na każdym stoi . 0 i e c z. a t k a m i.
ilO E L li |i oprócz tego jeszcze wszystkie flaszeczki i słoiczki opieczętowane są obok stojącemi p ie c z ą  a tu i. ^

^ •W y łą c z n y  Skład Dra H a r t u n g a  Ś r o d k ó w  do  w ł o s ó w utrzymują
l^irw Krakowie: p. JOZEF BARTIj. ^ |

mr »  \ ą  w  RR7EŹANACH p B  F a d e n h e c h t — w  CZERNIOWC
W  B I A Ł E J  ,P . i K . r .D .o i .U — w BRODACH p .N «nn iM in^K or«JeJ^--— w ORÓDKC |>. . ,

U -B
pociągów osobowych na ck. uprzywilejowanej kolei galicyjskiej Karola Ludwika.

począwszy od 4'” Listopada 1800  n*» i nadal*

■  * 3  K B .  K T  W

strum enla ch irurg iczne; tasak i k i, g rabk i i ta c ,
żelazne do m ielenia kawy. Łyżki i *0jc z e : rzezaki do
r ó ż n y c h  r o z m ia r ó w .  N a rzęd zia  0,yki ,  nożyce do
sieczkarń, sierpy i kosy, a.ekiery * k )ódki i rygle
s t r z y ż e n i a  owiec, m uneztuki i s t » e » w  i do o s tr ie _
patentow ane. Pa«ki do estrzen ia  brzytew^ świdry d lu ta
n ian o ż y . N a c z y n ia  sto larsk ie: p « - . ; śruVlkij
i d łu teczka różnćj wielkości patentowane, !^^ d a m B k i e  
zaniki i zam eczk’, klam ki i zasów u oz różnego
i  m ęzk ie  p ud ałka  ( ^ 0. . ”° ;oronek) dzwonki
kal bru, żelazka do prasową . frtjkl i cybu-
.alonow e i ścienne. * * " * 1r bergskie i galanteryjne, 
c h y  id t., oraz inne towary- ^  W s p ó ł o b y w a t e l i ,  m a m

Upraseaj^n o orzVimuje zamówienia na pojedyncze
zaszczyt oświadczyć, p a a rc ie , których d:staw ę z naj 
części i całe macln y a  ^  zobow ązuje się. 
większą akuratoosc ą wy A n t o n i  H a l s k t .

(1222-3-3.)

z K r a k o w a  d o  P r z e m y ś l a
r o c i e  J  osobow y  N. 5P o c ią g paobow y  N. 3z i o w v N. 1Pociąg po

Przyjazd Odjazd Przyjazd

M .i

OdjazdPrzyjazdS T A C Y A
G. I M. G. | M. G. M.G i M6. | M.

w ieczó r p rz e d  po ł .
10 I 44
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Kraków
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Tarnów
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Dębica 
Ropczyce 
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R zeszów
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Żurawica 
Priemyśi •

w połud

5 59
6 < 32

P° połudfi 48

» V H H IcbM 
do Niepołom ic

Pociąg mieszamy ^  24

7. Jtr» l*ow R
d0 % » i« l ic z k i

..- r ^ T m e ś ź a ń y  Nr. 23.

G IM.
rano

rano

* P r z e m y ś l a  d o  K r^. k o w a

S T A C Y A

P riem y sl . •
Żurawica . . 
Radymno. . . 
Jarosław . . 
PrzcworBk 
Łańcut . . • 
R zesiów  • •
Trzciana . . 
Sędziszów 
Itopczyco . . 
Dębica . . • 
Cżarna . . .
T arnów  . •
B ,g  miłowiee 
Slotwinia . • 
Bochnia . • •
K ł a j ...................
Podlęie • •
Bicrzanów
Kraków

Puciaer pocztowy N .2 Pociąg oso ,owv N 4 Pociąg naob w. N .6

Przyjazd | Odjazd Przyjazd Odjazd Przyjazd | Odjazd

G. I M. G. M O | M. U. | M. U. 1*1. 1 U. | 1*1.

8 15 rano 7 25 — — — —
8 ' 31 8 32 7 37 7 37 — — — —
9 1 9 5 8 — 8 3 — — — —
9 33 9 43 8 26 8 33 — — — —

10 13 10 23 8 59 9 4 — — — —
1 11 5 9 32 9 36 — — — —

j ) 3T 11 45 10 10 8 po połud. 2 25
12
12

13 12 14 10 31 10 32 2 55 3 —
36 12 44 10 50 10 55 3 23 3 29

1 _ 1 1 11 7 11 8 3 45 3 46
1 25 1 45 11 29 U 48 4 11 4 21
2 8 2 10 12 fi 12 7 4 43 4 45
2 53 3 8 12 39 12 411 5 27 5 40
3 23 3 l 25 12 58 12 59 5 55 b 56
4 3 4 9 1 27 1 31 6 34 6 42
4 81 4 40 1 50 1 5.‘> 7 5 7 13
5 5 I _ 2 10 2 10 7 33 7 34
5 20 I 5 28 2 24 2 26 7 53 7 | 56
5 49 I 5 I 55 2 40 2 45 8 16 8 ; 20
6 15 r- no 3 — 1 P" poł 8 40 wieczór

Kraaow . 
Bierzanów . 
Wieliczka !

W lellCZKft . . 7~~. . . .  i . II po pot 
Bierzanów |  1 | 42
Podłoże 2 10
Niepołomice . |  2 | 25

■WLJ

_ W W iellcakl 
do 1 4 r« k o w ai  W i e p o l o m i c  

do %% ieliezki
Pociąg mieszany Nr. -gfi.

Pociąe; mieszany. Nr. ~25

Stacya
G. M.G. M
w in  z,>ł I 6 1 —W i elit zza 

B ierzanów  
K raków

pu poi. II 3 1 10 
3 ,  20 ij 3 ! 22 
3 51 ji 3 i 54 
i  9 II po ped

Siepu łou iice  
Podlęże 
B ierzanów  . 
Wieliczka

6 i  40 wieczór.

    t  « ■
■ 1 • • W ia n ia  Bprnn Pps/tu Ołomuńca, Opawy, Bielska, Szczakowy, Granicy.

Pociąg mięszany Nr. 1 zostaje w związku z pociągiem z W iedni’) O ło m u ń c a , Opawy, Bielska, Szczakowy, Granicy.
15 11 5 r- l  ” " z Wiednia, Berna’ Pesztu, Ołomuńca, Opawy, Bielska, Granicy.
11 osobowy Nr. 3 „ n n ,» Wiednia Berna Pesztu, Ołomuńca, Pragi, Opawy, Bielska, Szczakowy.
ii - Nr. 4 „ n n 5 ’ (1096 6)

Mieszane pociągi N. "24 i 25, odchodzą według potrzeby.

O d  c .  k .  u p r z y w i l .  g a l i c y j s k i e j  k o l e i  K a r o l a  L u d w i k a



U D  E  Z W  A
Kuratoryi literackiej Zakładu narodowego Imienia Ossolińskich.

w yszukiw ania i umiejętnego ^ a n f a t r a j o w ! ^  wynikających ze starannego!
niemi sw e zbiory, a uczone p,óra zaurzato a  s i o Jezeh gorliwi ojczystym  rzeczy miłośnicy ozdabiają 
nie prowadzi skuteczniej do osiągnienia celu tvch u it ^ am em, toc wykazuje znów  dośw iadczenie ż e n ić  
pr-edm ioiów  wystm vy. ^  ̂  * * »
niejeden przez mewiadomosć lub niedbalstwo poką nemu niszcz“ S Ł h ™ l  T ? 8̂ ’ w ydubywa si« na jaw  
pojęcie ich w ażności, uczonym możność wszechstronnego m nie p o g lą d ? ?  r J  ’ rozszerza si6 należyte 
ubiegłych pok. den. A że każda niemal część naszej O i c z v z v . a u S '  T h  " '*  t f ‘6 ^  bardziaJ W  
więc należy, naśladując niejako ow ych zam orskich szperaczów  złota ; S7° b,e. cecby> a P °dob<*° i zabytki,
p rzetrząsać wszystkie zakątki, aby czego w jednej s tro m eT y szu k a ć  1  rJ ?  osobno rozgartyw ać ziemię,
. Z akład  narodowy Imienia Ossolińskich 5  ju ż  z powo anf - S i J °  T  drU8a ,ie, mOŹności UzuP<*” ł« 
i podaw ać do powszechnego użytku wszelakie zasJb y  n a ro d o w i . S n  ’ "y szu k .w ac , przechowywać 
w iązek wezwać nmiąjszem w szystkich o rzeczy dom ow e dbałych rodakńS  » h '' P° CZ? Ue sob ie , za miły obo- 
s t a w y  s t a r o ż y t n i c z e j ,  którą w moc o t r z y m a n i  od w S J .  T ’ a ?y .^ czy 1' przyczynić się do W y-
liczby 0 ,041 przyzw olenia, we własnym  gmachu we° Lwowie w rz;łdo\y krajowych pod dniem 21 bm. do
dzie to dla nich najpew niejszą rękojmią, że Z akład  ten zajm ując ^ p r z r a  w L f T h  Urządzić, zam yśła, a  bę- 
i za  pomocą przybranego w tym celu komitetu przyjmowaniem porzadnem  I f 5 - przysi^ y c h  urzędników 
S) lanych przedm iotów, ręczy za ich należyte przechowanie n T ^ z a s  w J s f a L  P "y nadzoro'™>ie,n nad-
słam e za zwrotem rewersu. w ystaw y i nieuszkodzone na miejsce ode-

Umiejętnie ułożony i drukiem ogłoszony katalog misiu™  Hn nd™ ., • i ■ 
w iększy dla badaczów  szereg nielicznych jeszcze u nas w tei naukow ći o ? 680 z ,wyst.a,v'L  użytkow ania i po- 
ktorychby się sam i szanow ni uczestnicy nie podjęli, bierze Z akład  na i l  j ,nat.e]"yalow. K oszta przesyłki 
datków  publiczności zw iedzającej w ystaw ę, będzie obrócony no m ie d z o n ? ? ’ w t -  ZaS wynikfy z miernych 
tutęjszych stow arzyszeń św . W incentego. y P °Pedzem u w ydatków na rzecz dobroczynnychW skład tej w ystaw y w ejdą przedmioty następujące-

rzędy na konie, sprzęty  d o m o .e , m k a l y j  ’„acz™  a chorągwie, namioty,
zące do użytku dawnym  pokoleniom. '  '  naukow e i m uzyczne, słowem rzeczy siu-

ornaty, księgi liturgiczne ̂ odznaczaj ą^e s?eT p r a w ą  iT y m ' m0nflstyracl1 krzyże- obrazy, i naczynia. c uprav%ą 1 ‘>m Podobne do pobożnego użytku słu żące  sprzęty

s p i ę t y  ozdoby, ^ y , "  obuw ia, n a ? z X r m u z y - L " e aSZs 1 k i U ? i M uaPk ^ nym f 0" 00"1 Wfaścivve’ domowe

i n i e j s z e m  m a m  z a s z c z y t  u w i a d o m i ć ,. u v r x a u o m r c ,  i z o t w a r t y  z o s t a ł  u m n i e

główny skład komisowy
«lla  K r a k o w a  1 G a l i e ,  j z a c l i o d n i ć f

tearynowycli
Antoniego Himmelbauera i  S pó łk i

W STOCKERAU,
z doliczeniem tylko

»)
b)

w k t t y s ,  sprzedają sis „ yroby te p 0  c c n a c h  f a b r y c z n y ’c h
kosztów  przesyłki.

JJStEsa Sr
gatunku W V la .C 7 n P 0  A " w w A k ' S]PrSTm dr?6iego i trzeciego
n a d z w y c z a j - " i y * « | c z i i 6 g 0  w y r o b u  t o j ż 6  f a b r y k i  k t ó r e  p « 7
ŚC1 pięknie i jasno si§ św ieca . J  * n ĵ tanio-

d)
e)

0
ta b lic e  lu T T c h  ó d S % : ; r y tf n ’c i : r nm u r Z mn ad  l f i 0 °  d y p lo m y ,

K W zJi ^ ,e 1 hmonety: rzeźby’ w * " . 1 W w .  py’ p y’ pieczecie 1 ich ° deiski’
k ra jo w e  o b ra z y  i w iz e m n k i,0 n ie ' tyłe'S n a w e t '” cyj " d o ‘' k u ń s ^  j a T p o d  S T ? ?  mią,SCe’ n ie m " iśj' s ta re

» r » s
dyrektora tegoż, pana AuguSaa S w l k i e g o " 611’ ^  WCZyli d o n ie ść J a k  n a j r y c h l e j  Zakładow i pod® a d re s m  

m ogą? W razie zaś gdyby żadna m i z S S t a ^ v ^ p l m , ’ sć dli* w S in k o * 8^  ? edy na wys ‘aw ę nadesłać

ł t m  sus#r My jtó “
w i e a n J n  d o  n i c ^ p o d n i i i ^ T d a w T O Ś c r i S s u ^ ó ^ t l ń ł e g o ^ n ^ j d ^ T s i / n a ^ e 1 ' " ' ' '  ' JT h p rz e d m ir,tó w '  0  P rz f -  W rę k u  d z is ie js z e g o  p o s ia d a c z a . 8  z ™ ja u jd  s ię  n a  te ra z m ą jsz e in  m ią jsc u , a  m ia n o w ic ie

rzeczywistego otwarcia w y s ta w y 1* 8™  n8SZe nie zawiod<b podamy osobnem  obwieszczeniem wiadomość o dniu 
We Lwowie dnia 28  listopada 1860  r. -  ( 1204-3)

lunku, ta T ń a  w y t j  Z fabr),ki "a ,nieJsce »bs““

mydełka TOALETOWE i PARFUMERYB
Albert Mendelsburq,

0  Spędycyjno-Komisowe w KRAKOWIE w >
■ “ • z  O r c d . k U j  pod L. 76, Qbo!rE i i o L ± T m Wf e m

(1243-1-3)

przy

narTYGODNIK KATOLICKI . ^
pismo poświęcone sprawom religii i kościoła, wychodzi, począwszy od 1™ v • * • u
chidyecezyi Poznańskiej, w arkuszowych numerach co Piątek k a ż d e j  I  W (f rodzisk“, w Ar-

■  ■  wam— —l^fUlfc  —       i     OVY. X l U i r a .

IRKI I a
. 19 A

BOŻEGO NARODZENIA

czria rozpocznie Tygodnik nowy rocznik, ale j ,k  dot»i tylko i  ty L 'o d ’S ' *  Z dnie”  1 Sty- t '" e r d z e n ,e  » " « la « la . -  Zaświadczenie to  o p ie w a  dosłownie ’ " ,eZaPr a e c2 Oue PO-
zainómeń dojdzie nes ,u do 15go dnia „ierjeeo  n,M . i  »  ZSlM »  egzemplarzach, ile n „  1 ,e 'v“ a» "» " 'n ,e .
czma rozpocznie Tygodnik nowy rocznik, ale jak dotąd^V lko^w ^vlV m lhnr^ tak° w^ . ~  2  dniem 1 Sty- 
zamówień dojdzie nas aż do 15go dnia pierwszego miesiąca w każdym k w arta ł ^  § egzemPlarzach, ile 
złożenie przedpłaty dla uniknienia nieprzyjemności nieodebrania n n m ^ t  t  a “praszam^ Przeto o rychle 
sem. Najdogodniejszy dla nas sposób zapisu tak z Prus jak z Austrvi Ip c/ w p  PrZ d̂ opóźnion>'m zaPi- 
szym urzędzie pocztowym; ponieważ wszelako w Austryi okazała sie trn rW ' t ?le naleźytości na najbliż- 
srebrnych pieniędzy, których tameczne urzędy pocztowe przy zapisach t  l  ™  2amawianiu dla braku
lubo z pomnożeniem nakładu i zachodu, przyjmować będziemy przednhte w w>'ma8aJ4; oświadczamy, iż

s t m  rece  . T w d d f a  s . E S S “ e K r r i r , ' 7 . * f ch z 2 ,p i! " nwagi na 1 talar pruski, za co pismo nasze z opłaceniem nnmf,r . , e renskie austryackiśi
Nakład tegoroczni wyczerpnięty, „ amawiających regularnie dochodzić będzie.

f i .»  1 -  - 1 -r • . ( U o 9- 2 - 3j

D la toalety polecam y uznany ogólnie jako naileDszv
1 piękności w łosów  i brody, 'odek do pielęgnowania asdro-

.  C e s - k r ó 1 - u p r z y w i l e j o w a n a
P » m i d , J j l E D r r R l N £ r . 4 ^ , » i » 4 w w ^ l t o h 0 4i brody

świadectwie galicyjskiego właściciela ddbr i l k  pe”n°s‘̂ rZ 7 s t "  naS‘«P“J«c™  Pis™ "em Dabrow-skipnrr. H o  tt_ , T K- pens. rotmistrza przez pana Stanisława
111L111\ r i P7. za I tw z\ . —.. c *

—   —    ________________    —  ~  * “ » « n o w i K i .

Pierwsze węgierskie  powszechne
I owarzystwo assehuracyjne w Peszcie

_  .  rozpoczęło niedawno Jięź
ZABEZPIECZENIA na życie.

W  skutek te jo  przyjm u:e ono:

j g t u z z i  i s e s z p s s g i  w —  - » t s s s s ^ ^  
P J fc s s s r ,  " ‘s r s i s g y a r  " n a w s a ? -•yj doiywo nich i be.późrednlch, "w ypłacić 8i„ , - ■~ r - -

4y  ia Kahezpiecaonego. (Program  II.) ^ *a
Polecenia na tego rodzaju zabezpieczenia Pr*yjmnj8 noj  • 

lana  jeneralna A j e n c j a  p i e r n H z e f f O  w € « « e e i u i ” i  
p o n t z e r h n e c o  n a r l t u r a r ;  JneK T O  T o f t ł r _* 
a t i a n  udz clają-a 1 największą gotowością e^jaśnienj^ 

ze strony interesowanych pOOhodząee,
JCen n a  ( P M  r n d r a S n  valiPRDlCOZCIIln

Q ^ “  życia prem
...................................   « łr .» «  j;w    2 „ 22

w 36 « . . .  . 2 Ia w
W IO  . .  I  " 94 ";■« : • • • :  S •
: S ; ; ; ; : ...........  • i1

W M ? ™ A * bk“ p,łC ," 3r wJrP, »e°»y" zostanie familii fub DPfl_ 
,  , , ^ kobiercom zaraz po śmierci zabezpieczonego •
tak 4 " “ Z 0-, 'T k t i r >m c*a ,le  śmierć tego n astaf \  !*
w .: ,? e “•" [f4 e<lyky zabezpieczony znraz po opłaceniu ’. “er

AD i ta ł   Mm...;, r I

wszelkie zapytania ze _________ ____
Kormularzćw poleceń na tego rodzsja*' zabezpieczenia' 

dzieła podpisana jeneralna  Ajencya,, również i podległe teji„
Ajrneyi. bezpłatnie.

Mieszkańcy Lwowa i ogółme k u jo w cy  należący do inteli- , . ,-s- 7 “ “" l™  czasie śmierć tego nastani „ ' . I
f e n n y , umipj^cy ocenić wartość zabezpieczenia na iy c ie t prze- en na*^ y  y  labezpieczony znraz po opłaceniu* n:AP
konają S'e o Inj.lnem po.tppowcniu i a k u r.tn o śc i’T ow arzy- h o t ^ t o  ™ " ’ . , P'.ta ł  Iabezp''ecz°ny w całkowita ~T ‘tT r Wr jCh nader micrny ph P ^ b ;  spodziewamy lica jn i  Dnce» n*-0"^  « ?  > * etrona zabezpieczona, jeżeli D0
:2p % Ą ’ » -  y x r z n x z s i  r £

~  E n i o o  x ir . 'm  ' ? £ ' *  :&? ~
J en era ln a  4 jencya „  T o „ Ja

® J ? A U 2 Ł AJŁ*Lł |0iB,»!o.f,M .
•W  Krakowie przyjmuje povvyisze^ b ezp ieczeiie , A •

I . 7/ Â S? ura^ e 0d Podpisana główna Ajencya r KT i  l  g° r °  J!L. 17/46 Bióro utrzymująca. J "  r t y n k u  g ł ó w n y m  pod
(1157-4-12) * r Główna Ajencya •

____________________   J O Z E f  R I E U E L
W Drukarni „CZASU.“ —-------------  M 'jM J *

opiewa
D o W<J° Lanerego we Lwowie I

biłn nri!i0mada ”^ e d itr in a .i  „Woda oryentalna" pana Mally w Wiedniu
n a podziwiający 1 wielce pożądany skutek — Jakeś Pan wirMni u ,  U paDa kuP*ona, zro-

”t r i n a * T w e dW,° Sy ^  ZDpe,nie ^  j P -
’ : < m l f dy; ye'ltaW j’“ zdecy do wałem się takowe kup i ^  t  T 6 P° mady »Medi- 
„tych środków podług przepisu, zostałem mocno zdziwiony, w i Ł  i 1 ”  CZasie po n^ ci“
„słowem mam teraz dostateczne i gęste włosy. ' Jak mi S1® puścił g^ ty  włos,

. _ny idzę się więc spowodowanym nanu Mallpmn za to o ...
„dziwiająco^ skutkujących środków podziękować, i sumiennie każd? k° mbinacye tych tak po- 
„oryentalną jako bardzo skutkujące najlepiej zalecić. pomadę „Meditrina“ i „Wodę

Artykuły Je' ” ^ ś S n 2 t o  .. .

P r a W d a i" 6  *** n S c f  L d y : f l a k 0 m k ‘ P °  1 8 0  - * •G tów ^. Skiad utrzym,lje „  „ allv w w l| pD «IDi W iy d e n  Nr _  0 2 ...,- ,,)

w Krakowie i Tarnowie jedyaie Handel galanteryjny D J J A U * * *we Lwowie p. H E N R Y K  L A N E R V  J y P *
w BOCHNI r . Niedzielski. _  w b r z e ż a n a c h  „ e u  k ^ ’ a P t e k a r z  5 o r a z :

J: S y f i S t  i '  i  S s a Ł a t - - *  i f i S S Y f  V i  " A B S mt, ' „ T ? " * " "
p.  M .  K o b e r g .  _  w  RADOSZYNIP 1 P « ' ,  .m p .e r l 8  -  w  MONASTERZYSKAPH i  " *  K  h » '

> A- -  -  tubce -  f  STle^ S s ;

I J . , , .  „  '  °«41"? " i h U  m.j,ea
W o d a  t  ( 1 2 1  i O  J ł y u  i )  1 1 5 1  d n  u i s t

j .  G. P O P  P A ,  praktycznego lekarza zębów w W t  0 U S I
• V , J a, W o d * do u " ‘ ®d łOoin lat Istn ejfos, oka»ał«n'U’ Tuehl»nben“ Nr. 557.“ — Ceną j t  .

z f  W ,8 ,ł* w Mywani o jak> a rty k n ł tott|e to “ 8'P J ° B,ł , « * » fdl« ie js.y  środek k ’n s . r w n L v U k  aJ1' " 'k "
o.nośoi, .d  n .js.ozytniejszych znakom toścl lekar,k feK L ^°h dom,*ch 1 Prl,wf8 0 ogółu p , u-W
dalsze jćj zachwalanie byłoby znpełafo zbytoesnem. y ‘ b ł * n«J ^Inbniejsze śa u d e c tw a ; t , d ł * P , J J “

Masa do plombowania zębów którą każdy sam sokie eeb _  ( 1160** **)
CŁ . „ . y . , ,  r . . s r l  l t o m J O W 4

o r r . .„ ,  ? ? ’'r Jo ‘S1™- -  c*“  “ro u y ig ze  a rty k u ły  utrzymoią Dfł _no . 
cyonalnych. mianowicie nanych cenach we wszystkich miastach Drowin

W KRAKOWIE: p. Tomasz Górrrbi n u  r r u ■ t
we LWOWIE: p P. Mikolaseh d In • V  P ' l ° U Feinluch’ m u <r i, cn» P- Tanen 1 p. Tomanek antoba^o

p. Hoffmann,, p. bonifacy Stiller i p. J6zef Klein kUpc P " ’
wDembiov t, rr... -  ■P J 'w Andrychowie p. H. Unger.

Bilsku p. Schaffran.
Białój p. Stańko aptekarz.
Bochni p. p. Niedzielski,
Bdbrce p. Jak  Zarnitz.
Brodach p. apt. Deckert.
Buczaczn p.' Crerkawski.
Brzeżanach p. B. Fastenhecht i p. Zmin- 

kowski aptekarz.
Czerniowcncli p. Różański, p. Zacha 

ryasiewicz.
Dydowie p. Koniecki.

D ę b i c y  p. apt. Herzog.
” Orvh0“ ilU P' A- KrŁto^ k i  

^ y b o w e  p. A. Musżynski.
w P- lRn- B,|j an-Kołotny! p. E. Sohally.
» fabianach p. J an Glatz.
» ^utowtskach p. M. Koniecki.

rzemyślu p. M achalski i pp. Gajdetsoh- 
p  k a  1 S y n -

rzoworskn p. apt. Janiszewski.
•jrelantich p. Winternitz.
Kadtutz p. Tei. h .,a n.

Rozwadowie p . K. Marecki.
* j?*®s*owie p. Ig. Scbaittor. 
o tam borze  p. apt. K riegseisen i p. R0.

senheim. v
” Stry ju  p. apt. Sidorowicz.
.  Stanisławowie p. a . Tomanek i sp flk . 

1 pp. bracia C inczaay

* T a T n l°iU P- f aHnelt ! P- A. Morawet.
’ księgarz J ' ^  '' P‘ M ilito^ kI

Kządzca Drukarni, Antoni Rother.


